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L w ó w  d. 11. sierpnia.

Wiedoński korespondent monachijskiej (da
wniej augsburskiej) Allg. Z tg ., uważany za infor
mowanego wprost przez rząd, nazywa pogłoski o 
dymisji G a u t s c h a  tendoncyjnym wymysłem.

Minister wojny jenerał B a u e r  przybył d. 
9. bm. do Zagrzebia w najściślejszem inkognito. 
Twierdzą, że udał się do Bellowaru, ażeby zba.iać 
teren manewru. Na manewry pod Bellowarem 
oprócz cesarza przybędzie także książę Walii.

J a k  Irm d b l  donosi, telegram ks. S t r o s s- 
m a j  e r a  wysłany do Kijowa, wywarł także w W a
tykanie senzację, i to arcybolesną, i Watykan nie 
puści mu płazem tego wybryku.

Z Pesztu sapewniają, że w urzędowych sfe
rach nic tam nie wiedzą o przyszłem mianowaniu 
bana Kroacji, br. K  h n e n a węg. ministrem spraw 
w ew n.; byłoby też niezmiernio trndno na posadę 
bana wyszukać męża, na któregoby Węgrzy spu
ścić się mogli.

W  Bielaku (Villach) było zgromadzenie wy
borców, na którem posoł do Rady państwa Karol 
G h o n, centralista, zdawał sprawozdanie poselskie. 
Mowa jego była wielce charakterystyczna. P. Ghon 
wystąpił z zarzutami przeciw większości Izby i 
administracji finansowej, że nakładają na Indy 
ciągle nowe i gniotące ciężary w podatkach krwi 
i mienia. Podatek cnkrowy przyniósł czeskim ba
ronom enkrowym prezent milionowy. Takiem sa
mem prawem, jak  czescy przemysłowcy, mogliby 
żądać przemysłowcy i rolnicy krajów alpejskich, 
ażeby im za każdy wywieziony cetnar żelaza, oło
wiu, drzewa, płacono premię państwową. Przemysł 
żelazny w krajach alpejskich je s t  dla państwa nie
zawodnie tak ważnym, jak  czeska uprawa b a ra 
ków. Czesi jednak uważają interes cnkrowy za 
ogólno-oaństwowy. Tak względną dla krajów a l 
pejskich administracja finansowa nigdy nie była. 
Zamiast zwalczać pijaństwo za pomocą polepsze
nia stosunków gosoodarczych, uczyniono z wódki 
źródło obfit podatku. Wobec zwiększającej się 
nędzy nie moina się spodziewać zmniejszenia się 
konsnmcji wódki. Polakom przyznano miliony, aby 
pozyskać ieb glosy. Zrerzt.ą, jest to rzeczą bez
przykładną, aby jaki parlament tak znaczny po
datek bez przymnsowycL przyczyn uchwalał. W ię 
kszość głosowała przeciw .nteresom swoich wy
borców. —  Pc wysłuchaniu sprawozdania wyrażo
no posłowi podziękowanie za dotychczasową gor
liwą działalność, prosząc go, aby wszelkiemi pra- 
wnemi środkami zwalczał dąż jnie do zmiany usta
wy szkolnej, ! w razie gdyby się to nie udało, 
Radę państwa opuścił.

Do D tien . P otn. piszą z W a r s z a w y .
„Po obchidzie w Warszawie 900-letniej ro

cznicy chrztu Rnsi prasa nasza musiała z nakazu 
cenzury pisać artykuły o tym obchodzie. Żądano 
od pism, aby nietylko opisywały przebieg uroczy
stości, lecz i znaczenie onej, a więc aby wywo
dziły ciągłość tradycji teraźniejszego rządu rosyj
skiego od czasów Rnsi i t. p Tu i ówdzie a r ty 
kuły takie drukować mnsiano, a w jednem z pism 
cenzor śmieszność posunął aż do tego, że kazał 
powoływać się na imiona Lelewela, Naruszewicza 
i innych naszych pisarzy. Nie lepiej wydarzyło 
się pismom tygodniowym, i cenzorowie wprost 
wstrzymywali nnmera, dopóki redakcje nie przy
słały artykułów o uroczystości.

„Zarząd cenzury w wielu razach wydaje roz
porządzenia, które —  nie mając już nawet owego 
politycznego charakteru — powoanją wprost szko
dę w stosunkach miejscowych. Do takich należy 
zakaz przyjmowania w redakcji drobnych datków 
na rozmaite cele dobroczynne przez osoby prywa
tne i zakaz ogłaszania tychże w pismach. Od pa
ru miesięcy z tego powodu nie ma w dziennikach 
warszawskich dawnej stałej rubryki, w której na
pływające na ręce redakcji datki notowano. Tru
dno dopatrzeć się w tym zakazie zarządu cenzury 
myśli głębszej, nawet ze stanowiska rządowego, 
a tymczasem, dzięki zakazowi, zmniejszyły się 
wpływy pienięłne na niejeden cel dobry. W ogó
le zakaz cenzury pozbawił pnbliczaość łatwości 
wnoszenia drobnych datków na cele dobroczynne,

a ztąd wyrządził szkodę. Myśleliśmy, że zakaz 
ten jest wynikiem jakiegoś nieporozumienia; dziś 
widać, że cofniętym nie został i od parn miesię
cy  daje się uczuwać".

Jenera ł Komarow pisze w swoim organie 
wojskowym, Świet, na podstawie autentycznych 
doniesień, że z okazji zjazdu w Peterhofie nie za
warto ani nawet nie omawiano żadnego trak ta tu  
h a n d l o w e g o  r o s y j s k o - n i e m i e c k i e g o .  
Niemcy żądałyby w takim razie jakowych benefi- 
sów od Rosji, a mianowicie, nby zniosła zakaz 
osiedlania się Niemców w Królestwie Polskiem i 
nabywania tam ziemi na własność, tego jednak 
zakazu Rosja nigdy nie cofnie. Wiadomości te 
całkowicie potwierdza Nowoje Wretnia  dodając: 
„My wcale, nie potrzebujemy się spieszyć z ustęp
stwami dla Niemców i innych cudzoziemców".

We W i e d n i u  spodziewają się na peczątek 
września przybycia cesarza W i l h e l m a  II i 
króla s a s k i e g o ,  którzy wezmą udział w polo
waniach w Styrj..

Papież miał polecić, aby dyguitarze kościelni 
mieli się w pogotowin do przyjęcia z wielką oka
załością cesarza W i l h e l m a ,  gdyby odwiedził 
Watykan.

Wilhelm postanowi! przepędzić w S f c r a s -  
b e r g n  dni kilka i ztamtąd d. 24 października 
zrobić wycieczkę do M e t . z n ,  i tam na wojsko
wym placu przed zamkiem Frarcati, pamiętnym 
przez pod 'isanie  kapitulacji d. 27. października 
r. 1870 odbyć przegląd miejscowej załogi. Zamiar 
ten jednak został zaniechany, gdyż namiestnik Al
zacji i Lotaryngii, ks. Hohenlohe odradził cesa
rzowi podróży de tych krajów.

Germania dowiaduje się, iż odbywająca się 
od la t  wielu co roku o tym czasie k o n f e r e n 
c j a  b i s k u p ó w  p r j . s k  i c h  w Fałdzie  nie 
zbierze się tego lata.

PóTnrzędowa prasa niemiecka domaga się 
coraz natarczywiej w y w ł a s z c z e n i a  f r a n 
c u s k i c h  w ł a ś c i c i e l i  ziemskich w Lotaryn
gii. Według obliczeń potrzeba na to około 30 mi
lionów marek, w  zachodniej Lotaryngii znajduje 
się jeszcze 326 francnzkich posiadaczy większej 
własności, którzy po większej części mieszkają we 
Francji, a dobra swoje wydzierżawili.

Z P a r y ż a  donoszą: S t r e j k  jest  na ukoń
czeniu. Robotnicy przyjęli sad rozjemczy municy
palnej komisji robotnicze Y Giełdę robotniczą 0- 
tworzouo na nowu. Wstęp dok an ce la r j i  wolny, 
tylko sala zgromadzeń zamknięta. Przychodzących 
strzeże policja ; panuje spokój. W dniu zamknię
cia tego głównego przytnlkn wichrzeń aresztowała 
policja przy budynku giełdy około 30 robotników 
uzbrojonych w laski ołowiane.

Aresztowani w czaeie pogrzebn Eudesa cu
dzoziemcy, natychmiast mają być wydaleni.

Dzienniki radykalne uderzają z niesłychaną 
zaciekłością na rząd, a przedewszystkiem na jene
rała Sanssiera, komendanta Paryża, za ns.stępnją- 
cy rozkaz, jaki jenera ł wydał do podwładnych: 
„Przy pierwszem zabnrzenin spokoju należy na
tychmiast uderzyć na opornych bagnetem i sza
blami. Żadne' filantropii 1“

Wogóle jednak, ówiątknjący robotnicy tracą 
sympatję nawet n prasy rad jkalnej,  którs po sp ra 
wdzeniu kilku faktów pospolitego złodziejstwa 
przez uczestników zmowy, zachęca dziś tak samo, 
jak prasa nmiarkowaua do energii przeciw wystę
pnym. Liczba tych ostatnich zaś pomnożyła się 
znacznie po pogrzebie Endesa, nieokiełznane bo
wiem rztsze dopuściły się rubuuków i rozbojów w 
publicznych lokalach na pierwszorzędnych ulicach, 
skutkiem czego organa policyjne aresztowały jnż 
bez braku wszystkich, należących do zmowy.

Nordd. A llg . Ztg. przepowiada, że w nie
dzielę odbędą się w L u g d u n i e jeszcze bardziej 
opłakane sceny, niż w Paryżn. Twierdzi ona, iż 
„wedłng wszelkich wskazówek, ma się tn do czy
nienia z dawno nkartowanym i przygotowanym 
planem międzynarodowego anarchicznego stronni
ctwa przewrotu. Siła i trwałuść gabinetu francn 
skiego wystawione zostaną na rozstrzygającą pró

bę, którą mnsi gabinet przebyć, jeżeli nie obce 
przypieczętować swego u p a ik n " .  Gdyby się zauo- 
wiedź ta sprawdziła, Francnzi, którzy jnż teraz 
podnoszą, że Niemcy są sprawcami rozrnchów ro
botniczych we Francji —  jakoż France winę zle- 
ge wręcz zwala na przemysłowców, którzy dla 
taniości przyjmnją Niemców do swoich warszta
tów —  mieliby słuszny powód wystawiać to swo- 
je twierdzenie jako fakt rzeczywisty.

W ł o c h y  zerwały ze enltanem Z a n z i 
b a r u ;  wskutek odmowy dzisiejszego sułtana od
dania terytorjnm, odstąpione go przei poprzedniego 
sułtana Włochom, ajent włoski zdjął flagę i przer
wał wszelkie stosnnki ze sułtanam Said Chalifą.

dopóki rząd bnłgarski nie da rękojmi, że po 0- 
twarciu ruchn międzyuarooowego będzie go porzą
dnie i prawidłowo na swejej linii prowadził.

Schwytani przez o p r y s z k ó w  poddani an- 
strjaccy L&odler i Binder zostali na wolność wy
puszczeni, ponieważ okap za niih  złożono. Obiega 
pogłoska, że opryszki schwytali jakiegoś fotografa 
Karastojanowa, jego pomocnika i jednego żandar
ma, a to niedaleko klasztoru Ryllo, w którym ks. 
Ferdynand przebywa.

Najnowsze wersje m o w y  S a l i s b u r e g o  
na bankiecie u lorda-majora londyńskiego nie ró
żnią się prawie w niezsm od osj, którą nam te le
grafowano. Je s t  tylko doda k przy ustępie o Bnł- 
g a r j i : „Sądzę, iż wolno nam się spodziewać, że 
najznakomitszym enropojskim mężom stanu na- 
trąca  się myśl, że najlepiej pozostawić własnemu 
rozwojom i samorządowi jej mieszkańców, którzy 
odwagą i siłą charakteru ekazali, iż zaeługują na 
to, aby państwo założyli i o. losie i pomyślności 
swego narodn sami stanowili?.

Times widzi w mowie Halisbnrego bardzo 
dodające otuchy, a nawet p i_„ is  s&ngwinistyczne 
pojmowanie obecnego położenia. Standard  nważa 
zapatrywania Salisbnrego za nieco optymistyczne, 
ale jako zapatrywania męża sianu o wielkich zdol
nościach i doświadczeniu, mnszą zwróć,ć nwagę
każdego obcego mocarstwa 'Daily News mniema,
iż nawet najdrażliwszy Rosjanin nie będzie się 
użalał na mowę Salisburego. Dziwnie jednak ude
rza, iż półnrzędowa M orning Post „dostrzega nie
stety w Salisburego wywodach o położenia enro- 
pejskiem, tylko nieokreślou ogólne zwroty kraso
mówcze, a nie widzi ani jednego stanowceego za- 
znaczenaia zapatrywań, jakiemi ożywione j e i t  an 
gielskie ministerjnm spraw iagranicznych".

Z K o n s t a n t y n o p o l i  donoszą: Rząd 
turecki rozpocznie w tych dniach rokowania z An
glią względem e w a k u a c j i  E T g i p t u .

Dyplomatyczny reprezentant Francji w Egi
pcie hr. d’Aunay, który bawi obecnie w Konstan
tynopolu, miał prywatną audiencję u sułtana.

Minister listy cywilnej Agob basza został 
mianowany tymczasowo ministrem finansów w 
miejsce Mahmud baazy, który otrzymał dymisję.

Naczelny wódz armii Stanów Zjednoczonych 
S h e r i d a n umarł d. 5. b. m. w swojej willi 
nagle na chorobę sercową. Gdy wiadomość o tern 
się rozeezła, uderzono po miastach w dzwony; 
prezydent Clereland nakazał na wszystkich gma
chach publicznych wywiesić chorągwie żałobne i 
zawiadomił obie Izby parlamentu, które nchwa- 
jące, zawiesiły posiedzenia swoje aż do pogrzebu. 
W senacie wniesiono, aby wdowie aano pensję 
5.000 dolarów (12.000 zl.) rocznie.

Z L o n d y n u  donoszą; Sesja p a r l a m e n 
t u  skończy się w poniedziałek. Irlandzki deputo
wany 0 ’K e l l y  został erazany na A miesi.jce wię- j 
zienia. \

W południowej Afryce ma rząd angielski 
kłopoty z powodu, że naczelnicy K a f r ó w ,  Dini- 
znlo (syn Cetewaja) i Undabako powstali. Jeżeli 
jednak, jak dziś słychać, do Transvaaln wkroczyli, 
to prócz Anglików wyruszą ia  nich Boerzy. S ły 
chać także o niepokojach^ r  granicy i n d 0- 
a f g a ń n k i e i. W BtanacJr  zjednoczonych znowu 
się podnosi myśl anektowania K a n a d y  lub Ko
lumbii angielskiej.

Z B e l g r a d u  donoszą e nowym napadzie 
Arnautów na Knrsznmlo w Serbii. Jenerał Hor- 
watowicz zastał nagle spensjonowany — niezawo
dnie za to, że królowę Natalię podburzał przeciw 
Milanowi.

Czytamy w Polit. Corresp.: „Jak nam do
noszą z Londynn, spotykają się w tamtejszych 
poinformowanych kolach ze stanowczem zaprze
czeniem doniesienia o nowych rokowaniach mo
carstw w k w e s t j i  b u ł g a r s k i e j ,  o ile one 
dotyczą teraźniejszości, podnoszą zaś silne wątpli
wości co do tych rokowań, o ile przyszłości do
tyczą, gdyż dotąd nie ma żadnej oznaki, aby któ
rykolwiek gabinet zamierzał w najbliższym cza
sie tę sprawę obudzić z dyplomatycznego snu, w 
jakim  się ona obecnie znajduje. Również fałszy
w e j  je s t  twierdzenie, jakoby angielski gabinet 
nawiązał jaką wymianę myśli z temi mocarstwa
mi, które w postępowaniu swojem w kwestji bnł- 
garakiej trzymają się tego stanewiska co rząd 
angielski."

Ju tro  ma nastąpić otwarcie linii kolejowej 
W i e d e ń-K  o n s t a  n t y n o p o l .  Tymczasem do
noszą, że roboty około otwarcia rnchn międzyna
rodowego na nowej bułgarskiej kolei Caribrod- 
Sofia W akarel (część owej linii) zostały wstrzy
mane, ponieważ dyrekcje kolei serbskich i wscho
dnich wahają się na swoich liniach otworzyć rneb 
międzynarodowy współcześnie z linią bułgsrską,

Koresponaenoie „Gaz. Narod.“
W ie d e ń  d. 11. sierpnia.

Od dwóch tygodni toczy się w czeskiej 
Politik  dysknsja nad jakim  w s p ó l n y m  p r o 
g r a m e m  d l i .  p r a w i c y ,  wszczęta przez je 
dnego z członków klubu hohenwartowskiego, do 
której też wmięszał się gradecki organ Liech
tensteinu. Pomijaliście tę sprawę milczeniem, 
gdyż od dawnych jnż la t  przed każdą nową sesją 
Rady państwa wyłania się w Politik  sprawa ta* 
kiego programu — to ogólnego, jak tym razem, 
to na daną właśnie przyszłą sesję —  ale z mąki 
tej cbleba nigdy nie było, a nawet powiedzmy 
otwarcie tylko słomę młócono. Do konferoncji 
przewódzców prawicy przed sesją Rady państwa 
nigdy nie przyszło, a w toku sesji szło wszystko 
von Fali mu la l i  — i hr. Taaffe ręce zacierał, 

j podczas gdy między ludnością budzi się niesmak 
; coraz większy, a w Czechach bunt formalny prze

ciw klubowi czeskiemu się tworzy.
Trndno się rozwodzić nad powodami tego 

smntnego obj&wn, zwłaszcza wobec wolności druku 
anstrjackiej. Dość jednak powiedzieć, że nawet 
p o ł o w i e  s ł o w i e ń s c y ,  którzy dotąd o wspól
nym dla całej prawicy programie nio myśleli, bo 
też są w całkiem innem położeniu niż 1 eszta pra
wicy, obecnie uczu wają brak takiego programu. 
Jak  organ słowieńsLi Sudsteierisehe Post donos., 
posłowie Gregorec i Woszniak jnż się zajmy wali 
kwestją wsąóluego programn dla prawicy; że je 
dnakowoż o namacalnym wyuikn w tym względzie 
mówić jeszcze trudno, — ale należy przypuszczać, 
że zaraz po otwarciu Rady państwa wykonawczy 
komitet prawicy „raz przecie na serjo tę sprawę 
wożmie w swoje ręce". Dalej powiada Siidst. Post, 
że wspólny program należy nłoiyć pospołu z rzą
dem, a przedewszystkiem oznaczyć okresy czasn, 
kiodyby poszczególne pnnkta programn przepro
wadzać należało.

Otóż tę śpiewkę o poruczeaiu sprawy komi
tetowi wyhonawczemn d o p i e r o  po zebraniu się 
Rady państwa, o układania programu p o s p o ł u  
z rządem i t. d. — zawsześmy słyszeli, ilekroć 
z pism czeskich zatrąbiono do okładania „wspól
nego programn*. Jakoż i skutek byłby teraz ten 
sam co dawniej...

Zresztą pp. Gregorec i Woszniak wielce się 
różnią w swoich zapatrywaniach — a program na
rodowy i autonomiczny Shwieńców zasadniczo się 
ró tn i od programu reszty frakcyj prawicy. Te 
stoją przy historyczuości, tj. aby .k ra je  koronne 
pozostały jak są ,  podczas gdy Słoweńcy żądają, 
aby oderwano od Styrji, Karyntji i Krainy części

słowiańskie i z nich wraz z Istr ją  , Tryestem i 
Gorycją osobny kraj koronny utworzono. Ale ze
zwoliwszy na to, musiałaby prawica zezwolić na 
rozerwanie Czech, Morawy, Sz lązka , Galicji, Bu
kowiny 1 Słowieńcy, będąc w mniejszości w sej
mach styryjskim i karynckim , absolutnie sprze
ciwiają się rozszerzeniu autonomii krajowej, aby 
z kretesem nie przyszli pod obuch niemiecki —  
podczas gdy dla reszty prawicy rozszerzenie auto
nomii kwestją jes t  zasadniczą.

Co to znaczy : okładać wspólny dla prawiey 
program „pospołu z rzędem ?* Czyż rząd wyszedł 
z łona prawicy ?... czyż idzie po jej woli ? . .  czyż 
nie oświadcza zawsze, że stać będzie „ponad stron
n ic tw am i?"  Czyż prawica posiada taki wpływ n 
korony, aby na hegemcniczne zapędy tego lab 0- 
wego wszechmocnego ministra oglądać się nie po
trzebowano ? Układanie programu w Anstrji p o 
s p o ł u  z rządem, znaczy: za p o z w o l e n i e m
rządu, i nadto za pozwoleniem M a d i a r ó w .  
Bądźmy szczerymi i patrzajmy trzeźwo I

Sprawy, jakie staną na głównym dziennym 
porządku przyszłej sesji rajchsratowej, są tsgo ro- 
dz&jn, że nawet nie ze stanowisk prawicy i lewi
cy rozstrzygane będą, i lewica ani się poważy 0-  
pnścić Izbę. Rząd nie będzie potrzebował oglądać 
się za poparciem jakiego stronnictwa — a więc 
na czem to aktnalnem oparto by program prawi
cy obecnie ? Nie myślimy atoli przeczyć, że pro
gram wspólny jest potrzebny, nawet nieodzowny— 
inaczej bowiem rozluznje się cała prawica, a zwła
szcza stosunek wyborców do posłów.

Przepisy w ykonaw cze
do u sta w y  gorzeln ianej.

Ja k  myśmy wczoraj donieśli, tak  donosi i 
Ceas, że za parę dni ogłoszoną zostanie w urzę
dowym dzienniku cała instrnkcja do nowej usta
wy spirytusowej, postanowiona przez rządy au- 
strjacki i węgierski.

Z nadesłanego nam tymczasem materjałn —  
pisze Ćeas dalej —  podajemy to co dla naszego 
krajn  i gorzelni ma praktyczne znaczenie. Stoso
wnie do ważności przedmiotu czynić tc będziemy 
częściowo w formie treściwego wyciągu, częściowo 
zaś w ścisłem tłumaczeniu nstawy o ile można 
jak  najspieszniej. Dodamy, że to, co ogłaszamy, 
jest  już autentyczne i ostatecznie obowiązujące.

Początkowe ustępy tych postanowień uzupeł
niających, znane są naszym czytelnikom z poprze
dnich artykułów i ogłoszeń Polit. Corr., a odno- 
ssą- się główni© <k> spraw dokładnie ja ś  omówio
nych, do §§. 5. 7. 8. 12. i 23. nstawy.

Dla uzyskania ciągłości powiedzieć nam je 
dnak wypada, że odnoszą się one do spraw: wol
nego od podatkn wyrobu spirytusu, bonifikacji dla 
gorzolń rolniczych z określeniem coch tak ijh  go
rzelni i złączonych z nią gospodarstw; w&ronków, 
pod jakiemi można z nich korzystać; tudzież form 
i dróg, w jaki sposób się o nie starać należy; bo
nifikacji i zwrotu podatkn przy wywozie spirytusu 
za granicę, stosnnkn towarzystw kolejowych i że
glugi parowej co do wykonania nstawy podatko
wej, tudzież obowiązków przedsiębiorcy przy za
miarze zaprzestania rnchn gorzelni i opisn czyn
ności urzędowych odnoszących się do pozostałych 
zapasów.

Przypomnieć nam wypada, iż ilość alkoholu 
oznacza się wedłng rozmaiteści surowca, przyrzą
dów odpędowych i objętości naczyń fermentacyj
nych, a ztąd ustawa rozpada się (wedłng g. 31.) 
na trzy działy opodatkowania :

I. w drodze ryczałtowania na podstawie mo
żliwości wyrobn przyrzadn odpędowego Leistungs- 
fahigkeit der Brenm orrichtung);

II. na podstawie dobrowolnego porozumienia 
z przedsiębiorcą gorzelni (ugoda, Abfindung)\

I II .  na podstawie wskazanej przez zegar 
mierniczy rzeczywistej ilości wyrobu spirytusu 
(Anecigc des Controlmessapparates).

Odpowiednio do sposobów opodatkowania 
dzielą się gorzelnie n a :

I. Gorzelnie, które przerabiają płody mą- 
czne (ziemniaki, zboża, produkta strączkowe, skro
bię) i posiadają nadto następujące w arnnk i:

W PRZELOCIE.
(Dokończenie).

Ż e g i e s t ó w  urocze na nas zrobił wraże
nie. Miejscowość ta bezsprzecznie wielką ma przy
szłość przed sobą. Dziś brak  tam wszelkich wy
gód. Urządzenie więcej niż prymitywne. Rzeczy 
wysłaliśmy wprost do Muszyny — gdyż zamia
re m  naszem było przenocować tam tylko. Stanę
liśmy w pierwszorzędnym hotelu, najbliżej dwor
ca położonym i zakwaterowano nas w pokoju, 
gdzieśmy zastali tylko próżne łóżka i sienniki na 
podłodze w nieładzie.

W pokojn brak było najniezbędniejszych 
sprzętów, a dwie godziny minęło, zanim mogliś
my się doprosić ręcznika.

Kto tn wyjeżdża — zabrać ze sobą powinien 
wszystko, a oprócz tego nabyć tn musi j a  wła
sność niektóre sprzęty, bez których obejść się nie 
można, a które trudoo wozić ze sobą.

Opowiadano mi tam, że galic. Towarzystwo 
lekarskie zamierza podobno nabyć urocze to u- 
stronie. Byłaby to myśl bardzo szczęśliwa, a le
karze daleko śmielej i z większym sukcesem mo
gliby tam  wysyłać chorych aniżeli np. do Morszy- 
na — którego położenie nie bardzo jes t  szczęśli- 
wem. Żegiestów oprócz przecudnej okolicy 1 la
sów, posiada wyborne wody mineralne, świetne 
kąpiele rzeczne i mineralne, „ożnaby  też spro
wadzać borewinkę i wówczas Żegiestów mierzyć 
się będzie mógł z Krynicą, którejby nawet konku
rencję mógł robić. Konkurencja taka z zakładem 
rządowym o bardzo skomplikowanej administracji 
byłaby wielce pożądaną, a gdyby tam jeszcze z a 
łożono zakład wodoleczniczy — to stworzonoby 
uzdrowisko kompletne, któreby mogło wszelkim 
wymaganiom odpowiedzieć.

Dziś Żegiestów rozszerzać się wcale nie 
może. Właściciel jego p. Medwecky jest  ciężko 
chorym, a pełnomocnik (właściwie kurator) jego 
p. Gebel ma związane rece i nic zrobić nie mo
że. To t e ż 1 usiłowania dr Zgórskiego na wiele 
przydać się nie m^gły. W obecnych warunkach 
w Żeeiast.owie zaledwie 300 osób pomieścić się mo
że. M'ej8coweść ta kwalifikuje się jak na teraz 
tylko dla zakochanych par, uciekających od świa
ta i stęsknionych spokojn i samotności. Jedyną 
rozrywka jest muzyka cygańska, która nieraz zjeż
dża do Żegiestowa. Dzień taki je«t prawdziwą 
uroczystością dla Żegiestowian, jakkolwiek mnzy- 
ka węgiorika rozstraja nieraz nerwy warszawia
nek, uciekających do tego ustronia przed dławi- 
dndziiwem, podawauem w rozmaitej formie. Oprócz 
m rzyki cygańskiej stanowi tn urozmaicenie przy
bycie pociągu z Krynicy i ze Sącza, wówczas wy- 
rmza cała kolonia na dworzec, a każdy przyby
wający mężczyzna witanym bywa rzęsistym hurra, 
a nawet „tortem provence“ — jak tam podczas 
odjazdn naszego przyjęła nadobna warszawianka 
swego męża.

Z Ż e g i e s t o w a  wyruszyliśmy keleją w 
południe do Krynicy, z nami podążyła tam cała 
drużyna znajomych, która dla urozmaicenia zjeść 
chciała objadek „pod Barankiem". Za 20 minut 
stanęliśmy w Maszynie, przejechawszy przez pię
kny tunel, w którym kolej państwowa dla orygi
nalności nie zapala lamp w wagonach. I  dzięki 
temu zdarzyło się qui pro quof które na szozęście 
nie miało poważniejszych skntków. Mąż pięknej 
Radomianki uczynić jej chciał niogpodziankę w 
tunelu i ucałował zamiast niej — starą bonę 
Niemkę, która wydała okrzyk grezy. Po chwilce 
się rozjaśniło i sytuacja wyjaśnioną została. W y
nieśliśmy ę tylko z wycieczki tunelowej nauczkę, 
że należy być ostrożnym w tunelu z całusami.

M u s z y  n a  bardzo miłe zrobiła wrażenie. 
Dyrekcja kolei państwowej wystawiła piękną we
randę, gdzie wygodnie spocząć można.

Zanim wam z Krynicy i Zakopanego szcze 
gółową zdam relacje załączam notatki, jakie zna
leziono tn na Gubałówce n wisielca. Po itw ienlze- 
nin tożsamości osoby pokazało się, że był to hipo
chondryk, który skutkiem wczorajszego i dzisiej
szego deszczu i mgły edebral tobie życie.

Za załączone natatki nie biorę na siebie ża
dnej odpowiedzialności —  nieeh ona tpadnie na 
nieboszczyka, który odpowiadać za to będzie przed 
sądem najwyższym Rozgrzeszeniem dla niego 
niech będzie okropna pogoda, która do rozpaczy 
doprowadzić może człowieka o silnych nawet ner
wach, a cóż dopiero mówić o nieszczęśliwcu, który 
przybył tn na to, by się bawić i robić wycieczki. 
Aura obecna nabawić go może neurastenii, chyba 
że się ulokował w zakładzie dr. Cbramca, gdzie 
miłe towarzystwo i czuła onieka lekarska zapo
mnieć mn pozwala o wszystkiem z wyjątkiem zo
bowiązań podobnych do tych, jakie ja np. mam 
wobec was.

O dalizycb moich i towarzyszów mc ich losach 
w następnym liście, który, jak się spodziewam, 
pisać będę przy blaskn słońca a nie wśród uigly 
prawdziwie angielskiej.

A więc do miłego widzenia.
Wa-la.

Zapiski desperata zakopańskiego.
K l i m a t y k a .  Na dachu brudne, pe darte 

chorągwie, niby narodowe — wewnątrz pół apteki, 
lista gości, duże projektów, małe pieniędzy i nie wie
le sensu.

P i ę ś d z i e s i ę c i u  i p i ę c i u  doktorów mo- 
dycyny, głód, ohłód i —  polowanie na pacjentów.

T o w. t a t r z a ń s k 1 e. Cel towarzystwa : 1. 
podniesienie oświaty hu. owej (za pomocą erkiestry ży
dowskiej, grającej waloa z „Gasparone“), 2. podnie
sienie dobrobytu okolicznych górali (za pomocą wyso
kiej taksy furmanek), 3. ułatwionie turystom zdziera

nia bntów na reunion&th i zniszczenia nerwów słn- 
oham m gry na fertepianie i kogutów, domorosłych 
tenorów od godziny 8 rano do godziny 12 wie
czorem.

Z a k ł a d  dr. C b r a m c a .  Zimua woda, do
bre obiady, piekne panny, kenne wycieczki, wręgiel- 
nia, rozstrojony klawicymbał, preferans dominikański, 
A-ksander i Awasy, nerwoza, celibat.

Dr. M a r k i e w i c z .  Znal smity prezes wal- 
nyoh zgromadzeń zakopać ikich.

Z a k ł a d  dr. P i a s e c k i e  ge Firma rymo
wana. trawa, woda 1 mleko.

Dr. S z y s z y ł e w i o z .  Miłość i botanika, czy
li znaleziony w kośoieliskiej dolinie kapelusz damski.

M i e c z y s ł a w  P a w l i k o w s k i .  Wypróbo
wane medium dr. Ochorewieże.

W a l e r y  E l i a s z .  Malarz i turysta poszu
kujący pewnyeh przewodników do Morskiego Oka, 
obznajomionyoh z okolicą.

M e c e n a s  M e g e t ,  Literatepata, hydrolitera- 
ta, w wolnych oh wiłach zajmnje się praktyką adwo
kacką, na zawołanie wycina hołubce.

Dr. R o m a n  P i ł a t .  Znawca w rzoozach lite
ratury i płci nadobnej.

Dr. J u l i a n  O o b o r o w i c z  zahypnotyzowałby 
Giewont, gdyby się mógł spodziewać znacznego ho- 
norarjnm lekarskiego.

M a l a r z  P i o t r o w s k i  poszukuje w gćrach 
kandydata na tron bułgarski. Kompetenci winni wy
kazać się liozną rodziną i oobotą do obstalowania 
portretów.

K a z i m i e r z  Z a l e s k i .  Usilne starania po
godzenia zawodu teatralnika z rolą przykcadnego 
małżonka.

J a n  G a l l .  Sznka natchnienia w krzakach i 
zamiast kończyć rozpoezętą „Frasqu tę , jodzie konno 
i wraea z przejażdżki z bliznami na nosie.

Dr. A l o k s a n d e r  Y o g e l  skory do ozęsto- 
wania ludzi swemi nowemi Diletami wizytowemi

Z y g m u n t  F r y l i n g .  Czapka a la Robert 
Benrns, kartka Jagerowska, pod nią opaski z zimnej

wody, pantalony a la C«rvantes, migrena, g< ąee 
seroe, goni na szkapie 10 razy dziennie do binra te
legraficznego.

S t a n i s ł a w  N i e w i a d o m s k i  straszy Za
kopane przybyciem zwem na „Lutni".

Dr. L n t e s t a ń s k i  17 mówek dziennie, nie
zadowolenie ze wszystkiego i tęsknota za Refo. mą.

S t e i b e 1 1. Gromoohron mnzyozny.
Dr. H i r s c h b e r g ,  A m b o r s k i  i B i e -  

c h o ń 8 k i , trójca od wina węgierskiego i pstrągów 
zakopańskiob.

Ck. p o c z t a .  Nadradea Nawratil pełni fnnksje 
praktykanta.

Ck. t e l e g r a f .  Cały nrząd jeździ konno.
L i s t o n o s z .  Stara baba nie umiejąca czytaó.
J a n c z ó r ó w k a .  Przytulisko dla zgłodniałych 

i łaknących kawy, wina i piwa, pacjentów zakładów 
hydropatycznych.

C u k i e r n i a  S k o w r o ń s k i e g o .  Punkt 
zborny pięknego świata. Ciastka, enkry i odki# 
spojrzenia nadobnych turystek.

Ck. p o l i c j a .  Jasiek dobrotliwy, zbierający 
od każdej osoby 2 zł. 50 ct. na pogorszenie dróg i 
powietrza w Zakopanem.

S z k o ł a  r z e ź b i a r s k a .  Drożyzna bez ele
gancji i punktualności.

Ks. B o b r o w i c z . ks. Z a j ą c , ke N o w o 
t a r s k i  —  vivat labet...

C i o c i a  M a n d z i a .  Żywot pełen zgryzot, bo 
wszystko „uie wypada".

Dr. W i e r z b i o k i. Wydział uchwala —  p. 
Wierzbicki nie pozwala.

Dr. T a d e u s z  P i ł a t .  Statystyka śmiertsln)- 
śoi bąków zakopańskich.

K a 11 a y piękny jak tenor.
T o w i a ń s k i  propaguje (z pietyzmu) zasady 

ojca nieboszczyka za pomouą jyreniego śpiewu na do
chód kośoioła.

Ś w i e r  z. „Mruczy niedźwiedź —  mruczy".



Wszelkie przybory do podróży
jako t o : kufry, torby, pledy, necessairy,

p ła s z c z ©  g u m o w e ,  c z a p k i  i t p .  w nowo
nabyć można założonym

w największym wyborze i po najtańszych cenach magazynie
Hagasin de taeautes aa Pnaiemps

we Lwowie, ulica Halicka I. 13.
2 GAZETA NAEODOWA z Niedzieli dnia 12. Sierpnia 1888.

a) właściciele mnszą być rolnikami, którzy 
dlatego wyrabiają spirytus, aby otrzymać dla swo
jego bydła brahę (wywar) w ilości odpowiedniej, 
albo gdy surowcem jest  tylko niedojrzałe lub ze
psute zboże własnego zbioru ;

b) objętość fermentacyjnych naczyń nie śmie 
przekraczać 17 hektolitrów, a nadto przyrząd od
pędowy musi być opalany wprost (na białym o- 
gniu), pojedynczej konstrukcji, kociołek odpędowy 
nie może więcej zawierać nad 2 hektolitry, i któ
rego napełnianie odbywa się przez zdejmowanie 
kapelusza (hełmu).

I I .  Gorzelnie nienależące do kategorji I., a 
przerabiające płody m ączne ;

I I I .  Gorzelnie, które przerabiają kornóre- 
cznik (cellulozę), topinambur, buraki lub melassę 
i  odpadki fabryk cukrowych, jak syrup i płyny o 
wyższej zawartości cukru ;

IV. Gorzelnie, które przerabiają odpadki fa
brykacji wina i równocześnie ze spirytusem wy
rabiają winiany (sole kwaBn winowego);

V. Gorzelnie, które inne surowce, aniżeli wy
mienione w I , II. i I II .  przerabiają,- jak owoce, 
odpadki winogron, jagody, korzenie, lagier winny, 
wodę miodową itp.

Według sposobu, oznaczonego przez I, t. j. 
możliwości przyrządu odpędowego opodatkowane 
są gorzelnie oznaczone liczbami I  i V, podczas 
kiedy I I ,  I I I  i IV na podstawie zegara m iern i
czego. Przy gorzelniach II i V może nastąpić opo
datkowanie na podstawie ngody pod następujący
mi w arunkam i:

1) Gorzelnia nie może' posiadać więcej jak 
dwa kotły odpędowe, prymitywnie urządzone, j e 
żeli łączna objętość kociołków nie przenosi 4 h e 
ktolitrów, gdy przedsiębiorcami są właściciele ro 
li i gdy przerabiają własne owoce, odpadki fabry
kacji win: wytłoczyny i drożdże winne własnego 
zbioru, albo jagody, korzenie lub inne dziko r o 
snące owoce;

2) Gorzelnie, przerabiające płody mączne, 
ale posiadające tylko jeden przyrząd odpędowy, 
określony § 32 ustawy, gdy nadto warunki § 42 
są spełnione, gdy przedsiębiorcy są zarazem wła
ścicielami grnntów, którzy pędzą gorzelnie dla wy
waru i tylko Drzez czas ośmiomiesięczny od wrze
śnia, października lnb listopada począwszy;

3) Gorzelnie bez względu na urządzenie 
przyrządu odpędowego prowadzone przez wieśnia
ków, gdy przerabiają odpadki piwa przez siebie 
wyrabianego —  z wyjątkiem zepsutego piwa.

§ 6.
Do § 24. ustawy.

W ypoiyczanie przyrządów  odpędowych.
Wypożyczanie przyrządów odpędowych w cela 

wyrabiania wódki je s t  tylko pod tym warunkiem 
dopuszczalne, że właściciel przyrządu odpędowego 
obowiązkowi, nałożonemu na niego § 25. nstawy 
(doniesienie o zamierzonem wydaleniu), zaś ten, 
który chce ożywać wypożyczonego przyrządu od
pędowego wszystkim warunkom przepisanym dla 
producenta ustawą o opodatkowaniu spirytusu za
dość uczyni.

§ 7.
Do § 32. ustawy.
Podział gorzelń.

Przedsiębiorcy gorzelń określonych § 32 L. I. 
nstawy o opodatkowaniu spirytusu mają równo
cześnie z oznajmieniem rnchn, przepisa.iem przez 
§ 44. ustawy, dołączyć potwierdzenie przełażonego 
gminy, że rzeczywiście są rolnikami, że w m ie j 
scowości wyrobu spirytusu tylko jedne gorzelnię 
posiadają lnb pędzą, następnie, że i jaki stan by
dła m ają do otrzymania.

Jeżeli ma się przerabiać tylko wyłącznie 
zboże niedojrzałe, albo zepsute własnego zbioru, 
należy przed rozpoczęciem każdorazowego ruchu 
dołączyć nadto potwierdzenie, że przerabiane zbo
że rzeczywiście jako niedojrzałe przez niego zo
stało zebrane, lnb że się zepsuło.

W  powyższem potwierdzeniu należy także 
podać ilość niedojrzałego albo zepsutego zboża.

Odnośnie do stosunku wytworzonej brahy do 
stanu bydła przyjmuje się, że na 1 hektolitr za
cieru dziennie odpędzanego wypada przynajmniej 
1 sztuka bydła rogatego, albo 10 sztuk trzody, 
chlewnej lnb owiec.

Jako miarę powierzchni ogrzewalnej kotła od
pędowego do jego zawartości, której nie wolno 
przekroczyć, przyjmuje się, że największej średni
cy kotła nie może przekroczyć wysokość kotła tj. 
oddalenie pomiędzy najgłębszym punktem na 
dnie a górną krawędzią kotła.

Przy wysokości kotła nie mierzy się szyi, 
jeżeli ta nie jes t  wyższą nad 10 centymetrów i 
jeżeli jej średnica nie przenosi połowy największej 
średnicy kotła.

H a  miejscowa i zamiejscowa
Lwów dnia 11. sierpnia.

* T ytu ł. Dyrektor urzędów pomocniczyoh sądu 
krajowego w Krakowi* p. Nicefor Marecki otrzymał 
tytuł radcy cesarskiego.

* D r .  E .  M a e h e k , renomowany okulista wyjeż
dża jntro na dwa tygodnie, do swej rodzinyw Sam 
beri*.

* Uroczystość położenia i poświęcenia kamienia 
węgielnego pod kaplicę zakładową w Rymanowie, od
będzie się jutro d. 12 sierpnia br. o godzinie 3 po 
południu.

Dzień ten jako rocznica unii L itwy z Koroną 
święconym  będzie w zakładzie zdrojowo kąpielowym  
W Rymanowie w sposób następujący : 1) O godzinie
6 rano pobudka odegrana przez miejscową kapelę 
przed domami mieszkalnym i. 2 ) O godz. 10  rano 
solenne nabożeństwo z kazaniem w tymczasowej ka
plicy zakłaoowej. 3) O godz. 3 po południu założe
nie i poświęcenie kam ienia w ęgielnego pod stałą ka
plicę zakładową, zkąd nastąpi 4) uroczysty pochód na 
łąkę zwaną Gniewoszówką, gdzie się odbędzie festyn 
dsiecęcy. 5) O godz. 7 wieczór uozczenie rocznicy 
w sali dworca gościnnego a m ianow icie: a) przemo
w a, b) część muzykalno-deklam acyjna, c) żywy obraz.
6 ) W ieczór tańcujący.

Wieczorem plac bodowy kaplicy i kamieniec 
zakładowy oświetlony. Dochód z festynu i balu prze
znaczony na rzeoz budowy kaplicy i na weteranów 
z r. 18 3 1  i 1 8 6 3 .

* Zmarli. Adam Berski, inżynier i obywatel m. 
Drohobycza, zmarł dnia 9. b. m. w 64. r. życia. We 
Lwowie zawdzięcza mu byt swój fabryka sztyftów 
szewskich, która cieszy się wielkim rozwojem i sku
tecznie współzawodniczy z zagranicą.

W Hanowerze zmarła przed kilku dniami Mar
garita Eisen, z domu Parzelska, Warszawianka ro
dem. Nieboszczka znaną jest w literaturze niemieckiej 
z kilku powiastek dla dzieci.

Znany historyk Weber zmarł w Heidelbergu.
Teodor Scholz , głośny artysta malarz , ojciec 

Augusty Scholz, artystki niemieckiego teatru w P ra 
dze, zmarł tamże.

* Z „Sokoła". Festyn „Sokeła" jak się dowia
dujemy odbędzie się w niedzielę d. 2. września br. 
Ha Wysokim Zamku,

* Ćwiczenia z nowemi karabinami, które 
odbyły się w obozie pod Bruekism, wydały świetne 
rezultaty. Strzelano naprzód w tyralierce z odległości 
300 — 700 kroków, potem dano salwy plutonowe 
z odległości 1200 kroków, wreszcie z odległości 200 
kroków otwarty został t. zw. „Schnellfeuer11. Strze
lano z 200 karabinów i pomimo mglistego powie
trza odkryła komisja na tarczach 1300 śladów kul.

* Z ło t e  w e s e le .  Niezwykłej tej uroczystości do- 
ezekali małżonkowie Piotr i Małgorzata Herbst, la
dzie ubodzy, zamieszkali przy ulicy Gródeckiej, oto
czeni dziećmi, wnukami i prawnukami. Sędziwej pa
rze, z której mąż liczy 72 lat, żona 80, udzielił w nie
dzielę dnia 5. bm. błogosławieństwa w kościele św. 
Marji Magdaleny, ks. proboszcz Sylwester zupełni* 
bezinteresownie.

* Pożar w N ow asiellcy rosyjskiej zniszczył 
ogółem 118 realnośoi wraz z budynkami gospodar
skiemu Klęska dotknęła przeważnie ludność żydow
ską. Czernlowiecka straż ogniowa przybyła na miejsce 
pożaru dopiero o godzinie 2. po półuooy i zastała 
tam już straż pożarną z Bojan. Ogień trwał do go
dziny 10. rano.

* Z towarzystwa pomocy naukowej w Za- 
marstynowie otrzymujemy następująoe sprawozdanie 
kasowe z ogrodowej zabawy, urządzonej przez to to
warzystwo w Hołoskn wielkiem:

Jakkolwiek dzień 29. lipca b. r. dla niepewnej 
pogody i innych przeszkód ni* bardzo był odpowie
dnim do takich celów, mimo to publiczność lwowska 
i zamarstynowska pospieszyła stosunkowo deśó licznie 
na Hołosko i przyczyniły się do tego, że przynajmniej 
kilkoro dzieci będzie mężna zaopatrzyć na zimę w o- 
dzież, obuwie i przybory potrzebne do nauki.

Ogólny dochód z zabawy wynosił 184 zł. 20 ct. 
po strąceniu wydatków w kwocie . . 89 zł. 78 ct.

pozostało czystego dochodu 44 sł. 42 ct.
Zarząd towarzystwa przeto poczuwa się do obo

wiązku złożyć w imieniu ubogiej dziatwy, wszystkim 
tym, którzy czemkolwiek do dochodu tego przyczynili 
się, serdeczne podziękowanie.

Równocześnie zawiadamia zarząd, ż* na ogólne 
żądanie urządza jeszcze jedną taką zabawę na tan 
sam cel w Hołosku dnia 12. b. m., a w razie nie
pogody dnia 15. lnb 19. tego mieeiąoa.

* B a r z e  i  Ich następstwa. Z Czerniowieo do
noszą, że wskutek nawalnych deszczów w górach 
wezbrały wszystkie rzeki na Bukowinie, a Prut wy
stąpił z brzegów i wylał pod miaetem.

W Królestwie Polakiem powtórzyły eię bnrze 
zeszłotygodniowe dnia 8. b. m. W Warszawie wi
cher był tak s i lny , iż ludzie padali plackiem, a 
z przejeżdżająoege podówczas przez Solec wozu, unie
sione zostało w powietrze kilka desek. Następnie do
piero padać zaczął deszcz ulewny.

W guberniach Królestwa Polskiego w ciągu 
bieżącego lata, straoiło żyoie od pioruna osób 84. 
Najwięcej nieszczęśliwych wypadków togo rodzaju 
wydarzyło się w gub. kieleckiej i lubelskiej.

W Petersburgu zerwała się po długotrwałych 
upałach straszna burza w dniu 5. b. m. o godzinie
3. po południu. Burza poczyniła w mieście krociowe 
szkody i stała się przyczyną śmierci trzech osób, 
z których jedna padła rażona piorunem, a dwie 
zginęły pod gruzami zwalonych przez nawałnice 
domów.

Z Szwajcarji donoszą, iż oała okolica ed Bo- 
densee do jeziora Genewskiego zagrożona jest powo
dzią. Skutkiem nieustannych deszczów wszystkie pra 
wie rzeki wystąpiły z koryta, tak że w wielu miej
scowościach drogi pocztowe i kolejowe stoją pod wodą. 
Groźniejszem wszakże, niż szkody przez powódź zrzą
dzone, jest ostre powietrze, gdyż bydło znajduje się 
na paszy letniej w górach, które pokryte aą śniegiem. 
W Berneński em Steckhorn i Niesen ekryt* są białym 
całunem, podobnież i Piłat. Smutnie też wyglądają 
winnioe szwajcarskie, rozwój szezepów i gron został 
zupełnie wstrzymany i zbiór tegoroczny można uwa
żać za przepadły.

Wreszcie jeden epizod z burz w Anglii. Bro
war w mieście E§sex uległ zupełnemu zalaniu ; prąd 
porwał 4000 beczek piwa, które następnie rozlało się 
po wszystkich ulicach. Piekarze przez kilka dni ni* 
mogli wyrabiaó pieczywa, gdyż zapasy mąki uległy 
zamoczenia, a eeny chleba podskoczyły w trójnaeób 
z tego powodu. Ogólne szkody w innej miejeoowości, 
a mianowicie w Romford obliczają na 10,000 fst.

* Fabrykacja wody sodowej. Ministerstwa
spraw wewnętrznych i handlu w porozumienia z naj
wyższą radą sanitarną, wydały następujące rozpo
rządzenie :

1) Do fabrykacji wody sodowej należy używać 
wody zdrowej tj. bez zarzutu ze strony korporacji 
sanitarnej tak pod względem chemicznym, jako też 
bakteryjnym. 2) Fabrykacja wody lodowej ma się 
odbywać w lokalach, odpowiadających wszelkim wy
maganiom dla utrzymania ezystośoi w aparatach i 
przyrządach. 3) Aparata mnszą być chemiczni* czy
stą cyną wybielane, a rurki, łączące aparata z innemi 
przyrządami z chemicznie czystej oyny. 4) Właści
ciele fabryk winni, jeśli ich aparata nie odpowiadają 
obecnie tym wymaganiom, w oiągu 3 miesięcy od 
dnia prawomocności tego rozporządzenia, naczynia 
wycynować i rurki zmienić. 5) Nasady (główki) syfo
nowe winne być z czystej cyny, a flaszki syfonowe 
czyste bez jakichkolwiek osadów na dnie, lub ścia
nie. 6) Władze polityczne obowiązane są przez czę
ste rewizje takich fabryk do czuwania nad ścisłem 
wykonywaniem tego rozporządzenia. Nie etosująey gję 
do tego rozporządzenia podlegają ustawie karnej i 
postanowieniom UBtawy przem. §. 138 lit. b).

* Dar cesarski. Cesarz udzielił z prywatnej 
swej szkatuły gminie Hałuszyńee, w powiecie ska- 
łackim, na budowę szkoły, zapomogę w kwocie 100 zł.

* Policjant pobity przez radnych. Z Podwo- 
łoczysk donoszą, że przed kilku dniami przytrzymał 
tam policjant miejski Jan Kania żydówkę za niemo
ralne zachowanie się i odprowadził ją do areaztn. 
Cała zgraja żydów z radnymi na czele wdała się 
w sprawę; policjant pobity, drzwi od aresztu wywa
lone, żydówka wyprowadzona w tryumfie przez swo
ich wielbicieli do domu —  tak to wszystko razem 
zatrwożyło p. burmistrza, że nietylko awanturników 
nie ukarał, ale zabronił Kani pod groźbą utraty słu
żby upomnieć się w sądzie o swą krzywdę. Schóne 
W irtschaft!

* Pożar od. pioruna. D. 8. bm. o godzinie 3. 
popołudniu wśród wichru i deszczu powstał w Liber- 
towie pożar wskutek uderzenia piorunu u jeduego 
z miejscowych włościan; dzięki szybkiej i energicznej 
pemoey, udało się zlokalizować rozszalały żywioł, któ
ry groził zniezczeniem licznych.

* Wypadki. Magdalena Ryczaleka, przyjęta przed 
miesiącem przez panią E. Dasehke, mieszkająoą przy 
ul. św. Stanisława, ukradłszy swej ohlebodawozyui 
sporo sztuk srebra stołowego i odzieży bezkarnie 
zbiegła ze służby.

Wczoraj zrana do służącej Marji Potemskiej, 
zbliżył się na targu placu krakowskiego jakiś bar
czysty chłop i wziąwszy ją w pół, począł od wymy
słów, mówiąc: —  Nareszcie złapałem cię, niegodziwa 
żono ; po co uciekłaś od męża i dzieci! Przestraszo
na zaczepką nieznajomego, służąca poczęła wołać o

pomoc, lecz drab wkrótce sam odszedł, nadmieniając, 
iż ją wkrótce odnajdzie. W minutę po odejściu napa
stnika okazałe się, że był to złodziej, który przy tej 
ekazji zdołał wyciągnąć Potemskiej portmonetkę, za
wierającą 20 zł.

Gwałtowna sprzeczka połączona z bójką miała 
wczoraj miejsce w pracowni stolarskiej Wittmana 
przy ul. Szajnochy między dwoma czeladnikami Jakó- 
bem Tchórzewskim i Samuelem Elbem. Pierwszy zra
nił ostatniego hyblem niebezpiecznie w głowę. San- 
gwiniczuego berbifaksa aresztowano.

Wczoraj w podwórzu domu 1 8 przy ul. Szpi- 
taluej, między Joslem Borwitzerem a synem jego Mar
kusem, przyszło de gwałtownej kłótni, a następnie 
bójki, wywołanej względami konkurencyjnymi, obaj 
bowiem są kapelnsznikami. Zanim ktoś zdołał gor- 
eząoemu zajściu przeszkodzić, miły Markus wywichnął 
ojcu rękę i pobił go boleśnie. Borwitzowi, ojcu udzie
lono pomocy, a synalka pociągnięto de odpowiedzial
ności sądowej.

Wczoraj nad wieczorem kilku łobuzów ze swa
woli roznieciło na ulicy Zakątnoj pod liczbą 3, 
pod parkanem ogień, który wnet objął deski par
kanu. Szozęściem wcześnie epostrzeżono psotę i 
ogień stłumione, ale przestępcy zdołali tymczasem się 
ulotnić.

Na ulicy Łyczakowskiej koło kościsła św. An
toniego urządziło sobie kilku chłopaków szciególuą 
zabawkę, rozciągając aa chodniku pętlicę i czekając 
na uboczu rychło kto z przeohodniów się o uią za
czepi. Przechodzący właśnie tamtędy 11-letui chłopak 
J  H., zaczepiwszy nogą za sznur, upadł i postradał 
•kutkiem tego kilka przednioh zębów, jakotei rozbił 
sobie niebezpieczni* głowę.

Dozorca więzienia karnego, Józef R. udał się 
ouegdaj z aresztantami dc robót ziemnych w cegielni 
na Stillerówce. Dla spędzenia czasu, usiadłszy na wy
sokim wale zabrał się do wykręcania starego naboju 
z karabinu. Wśród tej roboty nabój nagle eksplodo
wał, i kula trafiła w prawo ramię przechodzącego 
podówczas tamtędy robotnika Jana Klimkara. Rana 
ni* jeat niebezpieczna. Śledztwo zarządzono.

Konrad Knyk, włościanin z Kozaozyna, przejechał 
na nl. Bajora 7-letniego chłopaka Szwarza na tej 
samej uliey mieszkającego. Chłopak zraniony został 
w ozoło.

Karol Orlikowiki. 11-letni gimnazjalista zamie
szkały przy rodzioaoh przy ul. Batorego I. 8 wy
szedłszy przed dwoma dniami i  domu, dotąd mimo 
poszukiwań ui* powrócił. Włosy ma blond i ubrany 
był w suknie popielate.

* Stan powietrza. Obaerwatorjnm ezkoły poli
technicznej donosi:

W ubiegłej dobie zmieniał wiatr awój kierunek 
od N do SW, wczoraj niebo aię wypogodziło, dziś 
przed 7. pokryło się obmurami, po 8. deszcz nawet 
woal* nieznaczny kropił

Brednia temperatura ubiegłej doby była 18.2' 
C., najwyższa wozoraj była 22.4 ' C-, najniższa dziś 
w nooy 18.5 ' C.

Stan barometru zredukowany ua poziom morza 
był dziś o 9. rano 764 mm.

Zaiżka barometryczna znajdowała się wezoraj 
w Laponii i wyueeiła 750 —  755 mm., zwyżka 
w Merawii i wynosiła 775 —  770 mm., zniżka dru
gorzędna utworzyła się w Islandji.

Prognoza na debę eastępuą od 12. (edziny 
w południe dnia 11. sierpnia;

Wiatr zaehodnio-p-^uiniowy (SW), średnia tem
peratura doby około 10.0 ' C., powietrze więcej jak 
miernie wilgotne i cokolwiek nieepokojne, opad mo
żliwy, co najwięcej wcale nieznaczny, zreeztą po- 
gednie.

* Jutro, d. 12. sierpnia: św. K l a r y  P.  — św. 
J  t  w d o k.

— P o j e d y n e k .  Z Budapesztu donoszą pod datą 
wezorajezą: Deputowany Gedeon Rehoeezy miał po
jedynek z podporuozniklem br. Władysławem Dory. 
Obaj ranni.

— Na manewrach. W Krenstadzi* (Siedmio
gród) podczas manewrów nocnych dnia 8. bm. po
stradał życie major Frydryk Kleiser i  pułku Ale
ksandra, tknięty apopleksją w chwili gdy dosiadł 
konia.

— Pogrzeb Jenerała komuny Endes’a od
był się w Paryżu d. 8. bm. przy udziale tłumu, 
dochodzącego do 15 tysięcy, przeważnie z nieśmier
telnikami w butonierkaob. Orszak wyruszył o godz.
11. przy ekrzykaoh: .Niech żyje kemuna 1“ Orsza
kowi towarzyszyli subjłkoi fryzjerscy, roznoeiciele 
limoniady i uczestniczący W bezrobociu kopacz*. Aż 
do bulwaru Weltera nie zderzył się żaden wypadek. 
Depiero tutaj, p* rozwinięciu czerwonej chorągwi, 
nastąpiło itraszi* zamięezani*. Kiedy komisarz po
licji chciał zabrać chorągiew, dano do niego z re
wolweru strzał, który go jednak ni* trafił. Iuuy ko
misarz został uderzony kijem. Kiedy ajenci policyjni 
okazali się bezsilnymi do przywrócenia porządku, 
żandarmerja zgromadzona przed koszarami księcia 
Eugeniusza nadbiegła, uderzyła na publiczność kol
bami i uwolniła polieję. Orszak wyruszył na aow* 
w drogę. Kiedy się zrównał z meroetwem XI okręgu, 
dano zuowu strzał z rewolweru i rzucone bombę na 
posterunek policyjny —  bomba Jednak nie wybuchła. 
Straż policyjna znajdująca się w pogotewiu na poste
runku policyjnym, zaatakowała tłum z dobytemi pa
łaszami. W tern zamięszaniu kilka osób raniono, 
mnóstwo aresztowano. Orszak zntwu ruszył w drogę, 
ale już w muiejszem oteczeuiu, gdyż znaczna liczba 
uczestników manifestacji rozprószyła się.

Na cmentarzu co ehwila powtariały się okrzy
ki „Nieeh żyje komuna! niech żyj* rewolucja 1“ Po
licja nie przeszkadzała rozwinięciu czerwonej oho- 
rągwi w ebrębie cmentarza. Nad grobem Eudes’a 
wygłoszono wiele mów.

Rocheforta anarchiści mocno zbili za to, że 
namawiał, aby nie rozwijać chorągwi czerwonych. 
Ogółem raniono podozas zajść robotników z pelicją 
50 osób. Areeztewano osób 25.

O tragicznej śmierci EudesA podają pisma na
stępujące szczegóły :

Na zgromadzeniu robotników w sali Farió d.
4. bm. zabrał Eudes głos z niezwykłą gwałtowno
ścią. Obecni* robotnicy paryscy, mówił, porzucają 
warsztaty. Niejeden z przeciwników rzeczypoapolitej 
rad temu i zachęca ich w nadziei, iż tym sposobem 
Flocjnet zmuszony będzie strzelać do ludn i krwią 
zbroczyć sweją popularność, jak we Włoszech niegdyś 
arcyliberaluemu Ratazziemu przypadło wojować z Ga
ribaldim i w z ią ć  go w niewelę.

W chwili, gdy mówca głosił zdanie: „Hańba 
wszystkim bogaczom, zasiadającym w radzie miejskiej 
i łącząeym się z miesz..."— słowa „mieszozaństwem* 
nie dokończył i upadł twarzą na stół.

Zgiełk powsteł niezmierny, wyniesiono jenerała 
do oszklonego ogródka, gdzie zajęto się ratunkiem. 
Było już zapóźno. AneWryzm seroa zrobił swoje.

—  Otruto go n a m ! otruto go nam —  wołano. 
„Jego przyjaciele —  pisze Rochefort — zau

ważyli w jego głosie podczas mowy dziwną zmianę, 
w rnohach niezwykłą nerwowość..*

Wóz szpitalny z krzyżem genewskim zabrał tru
pa. Zwłoki odwieziono na ulicę Rćaumura do mie
szkania jenerała na 5. piętrze, gdzie trzy córki z roz
paczą ujrzały ciało ojca. Kechały one nie tego Eu- 
des’a, którego tyle razy słyszano, powtarzającego, jak

Pankraey Krasińskiego : „Zgrzybiali, pełni napoju i
jadła, ustąpcie młodym, zgłodniałym i silnym !* — 
kochały w nim ojea, a jako ojciec Endee mógł za 
wzór służyć.

I — Senzacyjny proces rozegra się niebawem 
w Londynie. Oskarżoną będzie pewna bona franou- 

| ska. Jak się okazało, pomysłowa ta pani prowadziła 
powierzone swej pieczy dzieci do pracowni malarskich 
i tam pozwalała na modelowanie swoich pupilów. 
Nadużycie nauczycielki wydało się przypadkiem, gdy 

l bowiem lekarz wezwany do chorej dziewczynki ze 
tdziwieniem zauważył, iż w krótkim stosunkowe cza
sie powtarza się u niej zaziębienie, ta odparła:

I —  Zapewne wekutek tego, iż rozebrane pozu
jemy malarzom.

— Pensjonat panien w hotelu Lambert 
w Paryżu, jak zawsze, tak i w tym roku odznaczył 
■ię przy egzaminach rządowyoh e patenta, oraz w de
klamacjach i muzyce przy rezdanin nagród. De egza
minu o pierwszy patent stanęło ośm uczenie, z któ
rych sześć, a mianowicie panny : Błociszewska, Ga- 
sztowt, Jezierza, Bielińska, Małecka i Pożertka, otrzy
mały patenta pierwszego stopnia (breoet de seize 
ansy. Patent drugiego stopnia (breveł superieurj 
otrzymała panna Natalia Wiszniewska, której siostra, 
Marja Wiszniewska, otrzymała w przeszłym roku ta- 
kiż bretet supćrieur. Przy konkursie w Sorbonnie 
panna N. Wieznieweka otrzymała prócz teg* pierw
szy medal za sztuki pięku* i pierwszy list pochwalny 
za ehemię ; zaś panna Wrześniewska pitrwszy list 
pochwalny za sztuki piękne i drugiż taki liat pe- 
ohwaluy za gesmetrję, algebrę i arytmetykę.

Rozdanie nagrśd elewkom hoteli Lambert od
było się uroczyście w dniu 26. lipca pod prozy iencją 
dobrodziejki zakładn, hrabiny z Czartoryskich Dzia 
łyńskiej. Z ilości i rozmaitośoi rozdanych nagród wno
sić należy, iż tak postęp w naukach i sztukach, jak 
również zachowani* się elewek hotelu Lambert, było 
wierowem pod wszelkiemi względami 1 przynoei za- 
ezozyt uoienlcem a zasłużoną pocieehę rodzicom, jako 
i wspaniałomyślnej opiekunce zakładu.

Koncert na fortepianie, przy udziale znakomi
tych artystów, profesorów na skrzypcach i wiolon
czeli, wypadł rzeczywiście wspaniale. W koncercie 
tym odznaczyły eię niepospolitym talentem uczenice, 
panny : Pożerska, Bielińska, Błociszewska, Wileńska. 
Komorowska i Jezierza; zaś w trio ze skrzypoami i 
wiolonczelą panny; Pożerska i Błociszewska, oraz 
panna Sokołowska, która jako nauczycielka muzyki 
do konknrsn uczenie nie należała.

— A g ro n o m k a .  Pomiędey kilkunastu uozuiami i 
czterma uozeuicami, którzy ukończyli szkołę relulozą 
w Nensioh, w Holaudji, znajduje się rodaczka naaza, 
panna Anna Łosiewska, córka właśo. dóbr Omielin, 
w gubernii wołyńskiej. Panna Ł., jak donosi Kur. 
War., po 5 letnich studjach agronomicznych otrzy

mała dyplom i powraca do kraju dla odbycia prakty
ki gospodarczej ped kieruukiem ojea. Jestto, zdaje 
aię, pierwsza Polka wykwalifikowana naikowe na 
agronoma.

—  Ze sportn. Na torze oarsko- sielakim w dniu 5 
bm. rozegrano 8 gonitw. W biegu 2 y s wioretowym 
biegały dwa konie naszych hodowców; „Provanoe“ 
L. Grabowskiego przyszła druga, „Baronet" zaś hr. 
L. Krasińskiego trzeoi. Nagrodę re. 400 wzięła „Czaj
ka" br. Wrangla, poohodząoa ze ztadniny hr. Bra- 
nickiego, przebiegłszy 2 wiorsty w 2 m. 85 sek. O 
nagrodę rs. 500 walozyły 8 konie, pocbodząoe z n a 
szych stadnin : „Madamd-de Parabśre" L'. Grabow
skiego, „Dziwożoaa“ A. hr. Potockisgo i „Good Boy" 
towarzystwa turf, kupiony od L. hr. Krasińskiego. 
Pitrwszą była „Madame de Parabśre", przebiegłezy 
1 wiorztę w 1 m. 14 sek., drugą „Dziwożona", a 
trzecim „Good Boy". W biegu o nagrodę (stezple 
chase) ra. 600 pierwszą była „Vas*lina“ A. hr. Po
tockiego, przebiegłezy 4 wiorsty w 5 m. 32 s. Na
grodę towarzystwa rs. 1000 wziął Highland L. hr. 
Krasińskiego, przebiegłszy 2 wiorsty 106 sążni w 2 
m. 47 ssk. Wreszcie w gouitwie o nagrodę tow. rs. 
250 drugim był „Hardy" Wyczesławcewa, pochodzą
cy ae stadniny W. Mysyrowicza.

Spotkanie Sary Bernhard.
przts

O s i t t a l l a  H ^ E e n d - e s -

W jednej z wiosek nadmorskich na zapa
dłej prowincji, Sara Bernard zapowiedziała swe 
występy. Wioska miała sto chat rzuconych nad 
brzeaiem m o rz a ; na wydmach piaszczystych gdzie
niegdzie tylko widniała nędzna sosna, i na tak 
szarym horyzoncie miała wejść gwiazda komedji 
francuskiej.

W stodole nrządzono scenę, a afisze zapo
wiadały „Roy Blass" i Sarę w roli królowej. 
Uśmiechasz się zapewne czytelniku, podejrzywając 
mnie o mistyfikację! Bynajmniej. Zebrawszy t ry 
umfy na pierwszych scenach Paryża, Londynu, 
Kopenhagi, W iednia , Warszawy, Petersburga, 
New-Torkn, Filadelfi Yeddo i Pekinu (i tam po
dobno sięgnęła mała stopka divy, jak  o tem sama 
wspomina), popisawszy się do syta przed obliczem 
królów, książąt, bankierów i mandarynów, a r ty 
stka uważała za rzecz wielce ponętną popisać się 
przed poczciwymi włościanami nadmorskiej wioski.

Nie sądźeie, aby wioska ta leżała na dro
dze, którą artystce przejeżdżać należało; Sara 
przybyła tu umyślnie, z przeświadczeniem o ubó
stwie „audytorjum" teatralnego, o tej niedoli, 
jaka mieszkańca wioski jes t  udziałem, o tej po- 
nnrej atmosferze, w jakiej przechodzi nędzne ich 
życie.

Wielka artystka chciała aorawić rozrywkę 
tym wydziedziczonym, a rozrywkę tę uważała za 
jeddn z nujbardziej honorowych swych dłogów. 
Czy sądzicie, że sznkała popisu wazędzie, gdzie 
tylko mogła, że z równą gorączką szukała złota 
jak sławy?

Naiwni!
Sara wie dobrze, gdzie grać należy i s łu 

sznie czyni, udając się tam tylko, gdzie ją cenią 
należycie. Wybudujcie drogę zelazną z Habesu do 
Afryki środkowej; Sara Bernhard będzie niezawo
dnie jeduą z pierw szych pasażerek, nda się do 
najodleglejszej oazy, niosąc ze tobą zapach zacho
dniej cywilizacji,..

Tę pochodnię zamierzała artystka zapalić i , 
w wiosce nadmorskiej. Żywiła tylko jedną powa- ! 
żną obawę: — oto miała wątpliwości, czv mie
szkańcy wioski, karmiący się jedynie cblebe jj 
czarnym ze śledziem, znajdą w swych kaletach 
dostateczną ilość monety na zapłacenie biletów 
wejścia. Ekscentryczna a szlachetna Sara i na to 
znal.z ła  sposób, i postanowiła każdemu z widzów 
swoich... wręczyć po luidorie.

Na takich warunkach oczywiście bilety roz- 
chwytano w okam gnieniu ..

W zakątku stololy, zasłoniętym materią j a 
pońską, i tym sposobem przedstawiającym garde
robę, artystka keńczyła swą toaletę.

Nagle garderobiana wprowadza przed oblicze 
Sary młodą dziewczynę. Wysoka, szczupła, blada 
nieznajoma, z wielkiemi zapadniętymi oczyma, 
zdawała się być cierpiącą. Twarz odbijała cierpie

nie, nbranie skromne lecz schludne dodawało wy
razu melancholijnego całości.

— P a n i— zwróciła się do a r ty s tk i— mam 
do niej prośbę, która niezawodnie wy woła zdziwię - 
nie. Pozwoli pani abym dziś wieczorem zastąpiła 
ją w roli Marji de Neobourg.

Sara Bernhard ze zdziwieniem spojrzała na 
przybyłą.

— Wierzę w to, że posiadam talent —  za 
klinam parną, pozwól mi dziś s >róbować sił, nie 
odmów prośbie, za którą będę ci nieskończenie 
wdzięczną. Za chwilę podnosi się zasłona, racz eię 
zatem pani zdecydować natychmiast. Przyjdzie to 
ci łatwo — nikt przecież pani tn nie zna, a ja... 
zapewniam, że mam talent.

— Zgadzam się —  odpowiada bez namysłu 
Sara, i zwracając się do garderobiany rzecze;

— Proszę co prędzej ubrać tę panią.
I w rzeczy samej stał się cnd. Od pierw

szego kroku na scenie, młode dziewczę impono
wało talentem, dowodząc, że posiada materjał na 
wybitną gwiazdę. Nie mając pojęcia o „teorji* 
sztuki dramatycznej, nie umiejąc zachować się ua 
scenie, dziewczyna sprawiała wrażenie olbrzymie. 
Je j  zapał zapowiadał temperament do ról t r a g i 
cznych, a głos pieścił ucho endownemi dźwiękami 
melodyjnej poezji. W grze amatorki przebijała 
melancholia a zarazem i namiętność królowej; 
jej majestat rósł w miarę rozwoju akcji trag i
cznej i porwana namiętnością tak  naturalnie, z tak 
estetyczną gracją, objęła szyję swego kochanka, 
że pnbliczność nie mogła powstrzymać oklasków 
i okrzyków „ S a ra ! Sara 1“ Zdawaćby aię mogło, 
że poruszenie rąk, oklaski, krzyki i zapał impro
wizowanego audytorjum zburzy improwizowany b u 
dynek teatralny...

Snkces byl olbrzymi.
Sara Bernard sta ła  w kilisie  ; gdy tylko 

młoda dziewczyna zeszła ze sceny, rzuciła się do 
niej objęła ją i gorąco uściskała.

—  Odegrałaś rolę znakomiaie — jeżeli chcesz, 
jedź ze mną ; zrobię z ciebie wielką artystkę.

— Wybacz pani — odpowiada na to niezna
joma, w chwili gdy Rny Blas pił napój zatruty, 
zegar wybił 11, muszę powrócić do domu ; ojciec 
zapewne jest o mnie niespokojny.

Przy tych słowach, zdjęła z siebie szatę kró
lowej i przywdziała własne ubranie, a zwracając 
się do Sary, r z e k ła :

— Tak, drogą pani, muszę powracać do do- 
mu. Chciałam się tylko przekonać, że nie jestem 
istotnie dziewczyną znpełuie głupią, że mam ta 
lent dramatyczny. Jestem  teraz przekonaną, że 
mogłabym być twą rywalką, —  to mi wystarczy, 
mogę się więc oddalić... Chcesz pani, abym z to 
bą jecha ła?  Cóż mi z tego przyjdzie? Przypu
szczam, że wyrosnę na znakomitą artystkę, będą 
o mnie pisać i mówić: ale i bez tego wiem, że 
mogę mieć powodzenie, i ta  świadomość najzu
pełniej mi wystarcza. Pocóż urzeczywistniać swe 
marzenia, jeżeli istnieje pewność, że one dadzą 
się urzeczywistnić? Gdybym była Bogiem, nie 
stworzyłabym świata dla tego, że stworzenie by
łoby w mej mocy...

Mówiła te słowa z tym  akcentem pewności, 
jaka D rzeb ija ła  z oryginalnych i śmiałych zwro
tów. Wreszcie dedała :

—  Przytem mam obowiązki: staruszek oj
ciec i brat  chory, potrzebują mej opieki. Co wie- 
czór warzę im herb»Ł», a czynić muszę to sama, 
bo inaczej nie piliby jej. Mam także narzeczone
go, i mam nadzieję być z nim szczęśliwą. Z pe
wnością jest  on obecnie u nas i oczekuje m nie , 
bom powiedziała, że idę do sąsiadki. Lecz teraz 
j« i  dochodzi dwnn&sta, nigdym tak  późno nie po
wracała. Do widzenia, droga pani... Jestem  ci 
na izwyczaj wdzięczną... Bądź szczęśliwą 1

L temi słowy nieznajoma opuściła Sarę, po
zostająca w niemem, tajemniczem oslnpienin.

* * *
Sara Barnard opowiedziała mi to zdarzenie. 

W jej bystrym nmyśle nie mogły zjednoczyć się 
dwa po jęc ia : szczęścia jej własnego i szczęścia 
nieznajomej, która posiadając skarby dneha, trwo
niła je w zapadłej wioszczyźnie przy boku eb ire -  
go ojca i brata i narzeczonego, zapewne niedołęgi.

Nie podzielałem takiego zapatrywania.
— Kto wie — zauważyłem, może ona isto

tnie ma słuszność — je j życie jest szezęśliwszem 
od twego, wielka i nerwowa artystko 1

Sara Bernhard zaprzeczała niilnie, i wre
szcie powiedziała głosem stanowczym.

— Rozumiem jnż zagadkę. Moja nieznajo
ma nie ma talentn. To mi wszystko tłumaczy. 
Gdyby była utalentowaną istotnie, musiałaby czuć 
potrzebę spożytkowania tego daru Bożego... Zrze
kamy się tronn wtedy tylko, gdy mamy wątpli
wość o możności utrzymania go. Pielęgnować cho
rych jest cnotą, ale ezy nie jest  nią stokroć wię
cej nieść ideę cywilizacyjną w formie p iękna?  
Człowiek gienialny nie może postępować wbrew 
prawom swej wielkiej natury. I ja  miałam obo
wiązki, ale pogardziłam niemi. Niechaj mi zło
rzeczą, oskarżają, przeklinają, nazywają pozbawio
ną serca 1 Nie mogłam postąpić inacze j; — siła 
tajemnicza, rządząca mną, ciągnie mnie innym 
szlakiem, a ja bez szemrauia poddaję się jej wo
li, rozumiejąc i czując jej wyższość po nad wszel
kie inne siły...

Bywa szczęście i szcięście !

Teatr, literatura i muzyka.
— K o n c e r t .  Na pamiątkę powrotu i przyjęcia 

przez gminę 30. pułku piechoty br. Ringelsheim urzą
dza tenże na rzecz ubogich m. Lwowa dziś dnia 11. 
sierpnia 1888 r., w sali towarzystwa gimnastycznego 
„Sokół", wielki koncert, wykoHaó się mający przez 
kapelę tegoż pułku z następującym programem : 1. 
Uwertura do opery „Wilhelm Tell", Rssiniego. 2. 
„Sourenir de Belliui", Artot. 3. „La belle Roumai- 
ne“ , walc, Ivanowiczi 4. a) Piosnka ludowa, b) Baj
ka, na kwartet smyczkowy Komzak’a. 5. „Skarbiec 
melodyj*, wielkie potponrri Rolla. — Przestanek. —
6. Uwertura do opery „Poeta i Chłop", Souppego.
7. Fantazja z opery „Wolny strzelec", Webera. 8. 
„Z pod Racławic", mazur, Panhansa. 9. „Chłopskie 
wesele", Czibnlki. 10. Marsz weselny z „Snu nocy 
letniej", Mendelsohua. —  Początek o godzinie wpół 
do 8. wieczorem. — Biletów dostaó można w biurze 
IX. departamentu mag stratu (w ratuszu na dole), 
jakoteż przed konoertem przy kasie od gi dziny 4. do 
wpół do 8. wieczorem.

—  W y s t a w a  o b r a z ó w  H e n r y k a  S i e m i 
r a d z k i e g o  urządzoną będzie w miesiącu wrześniu 
w Pradze czeskiej. Obrazy Bą już wysłane do stolicy 
Czech.

—  M i ę d z y n a r o d o w a  w y s t a w a  s z t u k i  
otwarta została w Antwerpii. Wystawa ta odbywa się 
co lat trzy i nazwana jest pedobnie jak paryska „Sa
lonem".

—  N a  w y s t a w ę  zjednoczonego Towarzystwa 
przyjaciół sztuk pięknych we Lwowie nadeszły na
stępujące dzieła sztuki: 1. Tondosa Staniał. „Motyw 
z Kazimierza", akwarella. 2. Kossaka Juliusza „Haj-

y
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ie  go h a “, akwarella. 3. Jezierskiego Anton. „Gliń
ski przed sądem Bojarów".

— O b r a z k i  e m i g r a c y j n e .  Za kilka dni po
jawią się na naszaj wystawie pełne humoru obrazki 
Kruszewskiego (6) przedstawiające sceny emigracyjne 
na tle wypadków w Oświęcimie.

  W P a r y ż u  wyszedł przekład dzieła Brnno-
na Abakanowicza p. t. „Les iniigraphes, la courbe 
integrale et ses applicationsu. To samo dzieło 
wyszło takie w przekładzie rosyjskim, niemieckim i 
włoskim.

D z i a ł  e k o n o m ' . ^ z n y .

S p r a w o z d a n i e
o stanie urodzajów we wschodnich powiatach 
Galicji, ułożone s  raportów statystycznych To

warzystwa gospodarskiego.
(Przedruk wzbroniony).

Żniwo postępuje raźnie pomimo częstych de
szczów przeszkadzających robotom. Żyto prawie 
wszędzie już zebrane. Banatka także już zżęta; 
teraz dopiero okazało się w całej pełni jak  ogro
mną szkodę wyrządziły rolnikom w tym roku 
myszy polne, których niezmierna liczba grasuje 
w różnych okolicach. W niektórych miejscach 
zboże w >/, części lub więcej zniszczone, a zacho
dzi obawa, ze po siejbie oziminy nasienia w roli 
niszczyć będą.

Częste deszcze, nie wy i grad powtarzały się 
w tym  okresie czasn. Dnia 2. sierpnia przocią- 
gnęła ogromn- burza z ulewą i gradem zajmując 
szeroki obszar krajn przez powiaty Sanocki, Stryj- 
ski, Żółkiewski i dalej w kierunku północno- 
wschodnim. W Ubersku i okolicy bił straszny 
grad przez pół godziny wielkości knrzego ja ja  i 
zmłócił wszystkie zboże po j lach. Prosa, hreczki, 
bób, kapusta, kukorndza zniszczone do szczętu. 
Owies zielony stłoczony w ziemię, kenicze wy
glądają tak , jak  gdyby trzody owiec po nich prze
szły, cnmiel ogołocony z kwiatn i liści. Po lobneż 
szkody wyrządził tenże grad w północno i półno
cno-wschodniej stronie powiatn stryjskiego i po
granicznych częściach powiatn żydaczowskiego. 
Pod Kulikowem spadały z burzą całe bryły lodu. 
Podobnej wielkości gradu starzy nawet Indzie nie 
pamiętają, a padał z taką siłą, że łamał gałęzie 
drzew owocowych. Najwięcej ucierpiał groch, 
hreczka i koniczyna. Psienica mniej, ale w miej
scach gdzie była wylęgła, wymłócił ją  grad ze 
szczętem.

Wynik zbiorów dotąd obliczyć się dający 
okazuje się jak m s tepu je :

P s z e n i c y  zebrauo w okoliey Radziechawa 
6— 9 kóp z morga. Koło Kamionki Strnmiłowej 
oskarżają się na obfituść śniedzi, podobnież koło 
Borczy, Grąziowej, koło Romanowa, Żurawna, 
Bóbrki pszenice wyborne, spodziewają się dobre
go omłotu. W Złoczowskiem, koło Glinian ziarno 
piękne, ale na kopę mniej o 1 /* część jak  w rokn 
przeszłym; pod Brodami zebrano banatki 10 kóp 
z merga. W Zbaraskiem kóp 7 —10 —  ziarno 
ładne. W Czortkowskiem p’on ś red n i ; w Koło- 
myjskiem wydar morg 8— 9 kóp.

Ż y t a  zebrano w Radziecbowskiem podo
bnie jak pszenicy 6 — 9 kóp z morga; w Sano- 
ckiem przeciętnie kóp 8 ;  w Sansborskiem zebrano 
około 9 kóp z morga, a lt  kłos szczerbaty, spo
dziewają się ziarna około 75 kg. z kopy. Pod 
Brodami zebrano z morga kóp 4; w Zbaraskiem 
od 8 — 5, ziarno dobre ; na Podola wydaje morg 
4  — 5 kóp; w Kołomyjekiem kóp 6 — 7 ;  w o- 
góle żyta są rzadkie a plon średni.

J ę c z m i o n a  kosić zaczęto — deszcze w e-  
le popr* wiły W Tarnopolskiem zebrano jęczmie
nia óx — 6 kóp z morga. Koło Potoka złotego 
3 — 6 kóp ziarno dosyć piękne. Koło Bóbrki ję
czmiona bardzo rzadkie z posucny — obecnie na 
pokosacb deszcze mu szkodzą.

O w s y  rychliki zebrane — w okolicach Ja- 
złowca było po 4  kopy na morgn. Owsy zielone 
lepsze, ale także nie bardzo gęste — zwłaszcza 
owsy późniejsza Ba średnie.

G r o c h y  ładne, zaczynają dojrzewać. Naj
lepiej udał się groch Wiktorja.

B ó b  i b o n i k  d obry i średni.
H  r e c z t a średnia. Koło Sądowej Wiszni 

i w Samborskiem hreczki piękne, koło Romanowa, 
Żurawna, Bóbrki, Podhajec. zapowiadają plon bar
dzo piękny, podczas ostatuich deszczów bardzo 
się poprawiła.

W y k a  dobra i średnia.
K n k n r n d z a  na dobrych nawozach dobra, 

zresztą licha, przy zimnie i słotach trzyma się 
przy ziemi.

M i ę s z a n k i Bkoszone i zebrane, w ogóle 
dobre.

L e n  dobry. K o n o p i e ,  plon pierwszy m ia
nowicie płosfcoó zebrana, bardzo piękna.

K a r t o f l e  wyglądają w ogóle obiecująco, 
ale miejscami psuć się zaczynają. jNa amerykan
kach nać zeszła, w Stryiskiem psują się bardzo. 
W Sanockiem kwitną obficie i obiecują plon .< o- 
bry mianowicie wczeane, ale łodyga tn i o dzie 
schnąć zaczyna. W Przemyskiem kwitną obficie. 
W Samborskiem psuć sie zaczęły. W okolicy Ro
manowa, Żnrawna, Bóbrki, Podhajec rokują plon 
świetny, podobnież koło Glinian ; w Tarnopolskiem, 
w KoSmyjskiem łodyga bujna i kwitną obficie, 
ale pod krzakiem mało zawiązków.

B u r a k i  rozwijają się pomyślnie.
K a p u s t y  po deszczach bujają.
C h m i e l  w wielu miejscach mszyca obsia

dła — ztąd i plon nie będzie tak pomyślny, jak 
się było meżna spodziewać.

T y t o ń  średni.
R z e p a k u  zebrano z morga w Belskiem 

9 —10 cetn. m,, w Jaroslawskiem 5— 7 cetn. m., 
koło Przemyślan 8 cetn. m. ziarna, w okolicach 
Korowy po 14 kóp małych, w Tarnopolskiem od 
3 — 6 korcy, w Czortkowskiem 6 —8 hktl., koło 
Jazłowca do 7 cetn. m., w Kolomyjskiem 10.

K o n i c z y n y ,  pierwszego pokosu zebrano 
z morga w Belskiem 9 —10 cetn. m , pod Kuli
kowem 3 wozy średniego plonu, pode Lwowem 6 
cetn. m., pod Szczercem 16 cetn. m., w Stryj- 
skiem około 25 cetn. m., koło Dubiecka tylko 8, 
keło Lutowisk 30 cetn. wiedeńskich, koło Turzego 
do 10 cetn., pod Baligrodem 6 cetn. m., w Jaro 
slawskiem nad Sanem 20 cetn. m., koło Sądowej 
Wiszni i Sambora po 14 cetn. wied., koło Żnra
wna po 3 wozy, koło Bóbrki 10 cetn. m., koło 
Chodorowa, Przemyślan po 20 cetn., -.cło Rohaty
na po 4 sążnie, w okolicach Kezowy około 3/ t są
żnia, w Złoczowskiem po 10 cetn. m., w Tarno- 
; olskiem i pod Zbarażem 300—400 kg., koło 
Czortkowa i Jazłowca 3 —4 wozów, w Kołomyj- 
skiem i koło Delatyna około 600 kg.

S i a n a  zebrano z morga łąki w Belskiem 
około 14 cetn. m., koło Kamionki Strnmiłowej 
l ll2 woza, pod Kulikowem 2 wozy, pode Lwowem 
6 7 cetn. m., koło Szczerea 15 cetn. m., w Stryj- 
skiem 8 — 10 cent. m., w Sanockiem po 12 cent., 
koło Turzego do 8 cetn., pod Baligrodem 3 cetn. 
m., koło Sądowej Wiszni 15 cetn. wied., koło Zu- 
rawna yo 3 wozy, między Bóbrką a Chodorowem 
25 cetn., koło Przemyślan lO crn t.,  w okolicy Ko- 
zowy I/', sążnia, w Złoczowskiem 14 cetn. m., w 
Tarnopolskiem 8 0 - 4 0  cetn. wied., w Zbaraskiem 
4 0 0 —600 ki?., w Czortkowskiem 2 wozy, w Koło- 
myjskiem 400 kg.

K o n i c z y n y  i s i a n a ,  drugi pokos za
powiada się lepszy od pierwszego, wyjąwszy tam, 
gdzie myszy koniczynę zniszczyły.

Kongres dla międzynarodowego prawa 
handlowego. W r. 1885 zebrał się w Antwerpii 
po raz pierwszy kongree dla międzynarodowego 
prawa handlowego, głównie dla naradzenia się nad 
miedzynarodowem prawem wekslowem i prawem 
morskiem. Kongres jednakże powziął tylko zasa
dnicze nchwały i wybrał komisję, która na pod
stawie tycb nchwał usDła wypracować odnośne 
ustawy. Obecnie już to nastąpiło, a wszyscy ucze
stnicy kongresu otrzymali j*ż projekty obu ustaw. 
D. 30 września b. r. kongres zbierze się po raz 
drugi w Brukseli dla powzięcia ostatecznych de-
cyzyj-

Tureckie losy. Przy ciągnienia z d. i. bm. 
padła główna wygrana w sumie 600.000 fr. na 
nr. 946.156. droga wygrana (60.000 fr.) na nr. 
265 521. 21.000 fr. wygrały numera 1,343.025 i 
1,630 807 ; po 6.000 fr. wygrały nr. 12l 7J3, 
700.2»5, 727.310. 1,185.205. 1.474.085.1,522.218.

Targ zbożowy. Lwów 10 sierpnia 1888. (Spra
wozdania Banku rolniczego we Lwowie).

Ceny produktów są dość stale, popyt jednak 
rie wzmógł się dotychczas, rztpak poszukiwany. Ten
dencja handltwa egółem niestała.

Ctny nstują nominalnie.
Dziś notnjemy za 100 ‘kilgr. loco L w ów :
Pszenica gotowa t-d 6.10 do 6.30; żyto gotowe 

od 4.50 do 4.90; owiea obroozny od 4.60 do 5.10; 
jęczmień od 4 .— do 5.— ; rzepak od 9 75 do 10.25; 
groch od— .—  do — .— ; wyka od 4.50 do 5.— ; be- 
bik 4.50 da 5 . - ;  hreczka od— .— do— .— ; ku- 
knrudza od— .— do —.— ; chmiel za 56 kilo— .— ; 
koniczyna czerwona od — . -  do — .— , biała od — .—  
do — ,— , szwedzka od — .—  do — .— ; spirytus 
za 10.000 litr. proc. zł. loco staoja kolei od 80.— 
do 80.25.

Sprawozdanie t  targu zbożow"go na 
K lepaizu. K r a k ó w  d. 10. sierpnia. Dzisiejszy 
targ na Kleparzu odbył sie przy stałem usposo
bieniu i ceuy ostatnie utrzymały się w zupełności, 
gdyż rozbudzony roch w handlu zbożowym powo
duje z jednej strony spekulacje do większych za 
kupów z drugiej właścicieli zboża do podwyższa
nia swoich żądań. Z powodu pilnych żniw dowozy 
były zresztą bardzo małe i dlatego pojawiające się 
mniejsze partjs rozknpiouo chętnie.

Płacono za pszenicę białą od 7,10 do 7.75 
zł., za żółtą od 7 . -  do 7.60 zł., za czerwoną od

do 7.60 zł., sa żyto od 5.15 do 5.60 zł., 
za jęczmień od 5.25 do 6.75 zł., ta  owies od 
5.30 do 5.75 zł. (z akcyzą.) —  Wszystko za 100 
kilogramów.

Giełda zbożowa. Wiedeń 10 Bierpnia. Dziś 
notowano : Pszenica na jesień 8.04, pszenica na wio
nę 8.54, żyto na jesień 6.13, żyto na wiosnę 6.42, 
owies na jesień— . —, owies na wiosnę 5.98, kukuru- 
dza nowa 5 42, kuknrudza na sierpień —.— , kuru- 
dza na październik— .— .

Targ bydła. Wiedeń, dnia 9 sierpnia. Na 
dzisiejszy targ dostawiono 2626 sztuk cieląt, 1757 
sztuk świń żywych, 305 sztuk świń zabitych, 253 
sztuk owiec zabitych i 59 sztuk jagniąt.

Przebieg targu był ożywiony.
Płacono za żywe zabite po 36 do 40 ct., za 

wyborowe po 44 do 46 c t . ; za świnie zabite ciężkie 
po 42 do 46 ct.; za zabite owce po 32 po 46 ct. za 
kilogr. bez podatku konsumcyjnego; jagnięta po 5 do 
10 zł. za parę.

Ostatnie notowania produktów . 
z dnia 11. sierpnia 1888.

Tarnopol: pszenica 5 75 do 6.50, żyto 4 15 do 
4 55, jęezmień 3.90 do 4 85 owies 3 75 do 4.45, treeh
5.50 do 10.—, wyka 4.30 io 4.75, rzepak 9 60 de 10 - ,
Ini&uka —.— do — , koaiezyna czerw 17.— d» 36 — 
koniczyna Mała 30.— tb. 36 —, koniczyna szwedzka 30 -  
do 35.—.

P od w ołoczysba-. pszenica 5.70 do 6 41, żyt^ 4 .-  
do 4 60, jęezm. 3 65 de 4 60, owies 4 — do 4 65, groch 
51 0  do 9.—, wyka 4 50 do 5.10, rzepak n. 9.50 dv 10.—, 
Inianka -. do — .—, koniczyna czerwona 28 -  do 3 3 — , 
koniczyna biała 30 - -ie 36 —, koniczyna szwedzku 28 -  
de 35 -

Czerniowce ; pszenica 6 .— do 6 60, żyto 430  de
4.80, jęczmień 4.20 do 5.30, twies 3.30 de 4 —, groch
4 40 do 9.—, wyka 4.10 do 4.80, rzepak 9 — do 9 10, 
Inianka —.— d« — , koniczyna czerwona 18.— «u
84.—, koniczyna biała . -  d t  , koniczyna ezwedz.
— do — . tymotka 20’— do 30"—.

Wszystko /.a 101) kilo netto bez worka.
Uhmiel za 56 kilo loco Lwów 24 — do 48 -  no

minalnie, loco Lwów. bez odbiorcy.
Okowita ta 10.100 litr. ure. loco L w 3 0 — do 

30-15
Usposobieni* spokojne.
Dostawy i transakcje oardzo m a łt .

Ostatnie wiadomości.
Ze S t a n i s ł a w o w a  donoszą nam, że w 

ostatnich dniach wypłynęła tam na nowo kandy
datura na po»ła do Sejmu dr. B i l i ń s k i e g o ,  
od którego nadeszły tam listy z oświadczaniem, 
że o mandat ubiegać się zamyśla. Przed tygodniem 
jeszcze oświadczył p. Biliński stanowczo, ie  kan
dydować nie będzie — i widocznie, że coś musia
ło wpłynąć na zmianę postanowienia szanownego 
profesora. Kandydatura ta dała już dziś hasło do 
agitacji i do rozdziału miasta na dwa obozy. P rze
ciwnicy jednak prof. Bilińskiego są w niemałym 
kłopocie, bu jak się dowiadujemy, cofnął dr. Z g ó r -  
s k i  iwoją kandydaturę, nie chcąc się zapewne 
narażać na flnkta agitacji, zwłaszcza tak niemiłej, 
jaką pewne sfery w Stanisławowie praktykują. 
Wobec tego, kandydatura dr. Bil ńŁkiego będzie 
mieć wiele azansy, jeżeli się wcześnie obywatel
stwo stanisławowskie nie rozglądaie za kandyda
tem, któryby miał mniej cechy półurzędowej, ani
żeli p. Biliński. O prof. Bilińskim z góry wiedzieć 
można, że w Sejmie przyłączy się do prawicy, a 
względnie do stronnictwa rządzącego —  a jest 
wielka kwestja, ezy należy miastom naszym wzma
cniać wyborem swym stronnictwo, które pomimo 
korzystnych warunków stało się bezpłodnem i 
fetóre anemię swą stara  się pokryć bezwzględną 
usłużnością dla każdorazowego rządn, abeznrogra- 
mowość swoją osłania konserwatyzmem naduży
wając co chwila tej zasady.

S e j m  nasz, jak  jnż wczoraj donieśliśmy, 
będzie zwołany w drugiej połowie września. Nie 
pojmujemy, dlaczego Czas widzi w tern tryumf 
krzykaczy, których hałasn nikt tak bardzo tym 
razem nie słyszał. Rząd pragnął, by sejm został 
zwołany na dzień 4. września, a W ydział k ra 
jowy ze względu na gorzolników prosił o odro
czenie terminn na koniec września — i rząd się 
na to zgodził. Ot i cała akcja „krzykaczy*, któ
rym miał rząd zrobić według Czasu koncesję.

Co do nas. to jesteśmy radzi z tego odro
czenia, bo obawialiśmy się, ażeby sprawa w y- 
k n p n a  p r o p i n a c j i  nie zaskoczyła posłów 
sejmowych nieprzygotowanych. W sprawie tej po
spiech tylko zaszkodzić może, zwiaszeza, że je 
szcze kwestja, czy wogóle wykupno to jes t  abso
lutnie wskazanem.

„ w

W iedeń d. 11. sierpnia. Dotychczas 
niewiadomo, jaki skutek wywarło u cesarza i 
papieża naleganie rządn węgierskiego o uka
ranie ks. bisk. Strossmajera.

W iedeń d. 11. sierpnia. Przy sposo
bności 10 rocznicy objęcia rządów przez ga
binet hr. Taniego, przypadającej jutro, za
znacza Fremdenblatt, że hr. Taaffe z patrjo- 
tycznera poświęceniem i wytrwałością bronił 
zawsze interesów państwa i stał u steiu ga
binetu nie popieranego przez żadną w wła- 
ściwem tego słowa znaczeniu partję rządową; 
że z całą wytrwałością stawał w obronie sy
stemu i zdążał do tych celów, które wedle 
jego uznania były dla państwa najlepsze i 
jedyne do osiągnięcia. Nieraz — pisze Frmdhllt. 
dalej — był hr. Taaffe atakowany równocze
śnie przez wrogów i przyjaciół, a ze wszyst
kich przykrych sytuacyj obronną wychodził 
ręką, stojąc po nad walką stronnictw. To 
świadczy tylko na korzyść jego systemu.

Hr. Taaffe nie czynił nigdy dla pozyska
nia większości takich ważnych koncesyj, któ
rym możuaby przypisać znaczenie kapitulacji 
rządu wobec jednej lub drugiej frakcji na 
niekorzyść całości. Bezsprzeczne korzyści po

lityki hr. Taaffego w: dziedzinie parlamenta
ryzmu, poprawy finansów, pomyślniejszego 
rozwoju siły zbrojnej, wreszcie opieki na po
lu socjalnem, są tryumfem, który nie może 
pójść w zapomnienie. Wiele zamysłów swo
ich hr. Taaffe jeszcze nie zdołał osiągnąć, 
wiele jednak osiągnął, co zasługuje na rze
telne uznanie.

B e r l in  d. 11. sierpnia. Nordd. Allg. 
Ztg. twierdzi, że w sferach dobrze poinfor
mowanych nic nie wiadomo o tern, jakoby 
cesarz Wilhelm wybierał się do Strassburga 
i Metzu.

tPary-i d. 11. sierpnia. Donoszą, że 
agitacje strejkowe wszędzie i znacznie osła
bły. Strejkujący robotnicy ziemni przystają 
na sąd polubowny gminnej komisji dla robót 
publicznych, ale przedsiębiorcy uchwalili nie 
przyjąć żadnych uchwał tego sądu.

B ru k sela  d. 11. sierpnia. Następca 
tronu Delgijski, ks. Baldwin, wybiera się 
wkrótce do dworów bawarskiego i austrja- 
ckiego, a następnie do Sinai do królestwa 
rumuńskich. Król pragnie go corychlej oże
nić, i z tym celem stoi w związku podróż 
księcia.

L ondyn d. 11. sierpnia. Z manewrów 
floty angielskSj donoszą, że trzy okręty z 
eskadry, blokowanej w zatoce Bantry (w Ir- 
landji), złamawszy blokadę (przedarły się cie
niem wielkim poza obrębem światła elektry
cznego) wydostały s:ę ku brzegom angiel
skim, które bombardują i zapewne puszczą się 
do Woolwich, Sheruees i Londynu.

M onachium  d. 11. sierpnia. Kardy
nał Hergenróther, znakomity uczony, dyre
ktor biblioteki watykańskiej, przybywszy tu 
taj na kilka dni, wybierał się do odjazdu, 
gdy porażeniem tknięty został. Lekarze mają 
nadzieję ocalenia go.

M onachiom  d. 11. sierpnia. Ordynat 
ks. Thurn-Taxis (zrodzony z arcyksiężny au- 
strjackiej, pnpil cesarza austr.) zaręczył się 
z arcyks. Małgorzatą, córką arcyks. Józefa 
(komendanta honwendów węgierskich).

P etersb u rg  d. 11. sierpnia. Dzien
niki tntejsze wykazują, iż zarządzenia an
gielskie na granicach afgańskich są dowo
dem, że Anglia chce zabrać część Afganista
nu ; a że w takim razie Rosja nie ociągając 
się obsadziłaby Kabul, stolicę afgańską. Roz
poczęto więc w Londynie rokowania wzglę
dem rozbioru Afganistanu między Anglię a 
Rosję.

K ijów  d. 11. sierpnia. Rady miejskie 
Kijowa, Kurska, Woroneża, Kozłowa i Kaza
nia oświadczyły się z gotowością trasowania 
własnym kosztem projektowanej kole' Kijów- 
Kazań.

B u k areszt d. 11. sierpnia. Utworzył 
się tutaj komitet macedońsko-albański i wy
dał manifest, którego główne ustępy, brzmią: 
„Bracia Albańczycy! Wszystkie już narody 
ocknęiy się ze snu letargicznego, w którym 
przez długie wiek' ciemnoty pogrążone były. 
Tylko my, Albańczycy, potomkowie Pelargów, 
najstarsi obywatele lądu europejskiego, jęczy
my dotąd w dawnym śnie zabójczym. Niechaj 
się Europa, postępująca z nami jak z dzie
ćmi, i wszelkich praw nam odmar.dająca, 
przekona, żeśmy dotychczas stary język i sta
re pelargijskich przodków naszych cnoty za
chowali! Bracia, czas najwyższy, abyśmy po
wstali z usłanego nam grobu, i abyśmy się 
dla naszego języka i narodowości o te same 
prawa, co inne narody, upomnieli! Powiedz
my Eurupie, że nie damy się dla miłości ob
cych panów podzielić jak stado owiec. Chce
my dla siebie ziemi, aa której mieszkamy, i 
chcemy również panami być we własnej cha
cie!*

K onstan tynop ol d. 11. sierpnia. 
Na rozkaz ministerstwa wojny ma być po
mnożony zastęp robotników przy fortyfikowa- 
niu ujścia Bosforu do Czarnego morza. Wa
rownie te mają być do jesieni ukończone i 
w działa Kruppa uzbrojone.

W ie d e ń  dnia 11. sierpnia 1 godz. 50 m po
południu. Akcje kredytowe — *— . Akcje alpejskie 
Tow. górniczego 37 80 Akcje węgierskie Banku 
kredytowego 308 75 Akcje Banku nngio-austria- 
okiego 110'— . Akoje Unioubankn 213‘75. Ak je 
kolei Karola Ludwika 213'— . Akcje kolei Półno
cnej 248 — . Akcje kolei Południowej (Lombardy) 
103. — . Akcje kolei Alfóldzkiej — '— . Akcje kolei 
Państwowej 247 50- Akcje kolei Lw.-Czerń. 225'50

Akcje kolei węg -północno-wschodniej 160 75 Losy 
komunalne wiedeńskie 141-— . Akcje Tow. tureckiego 
117.75, Galie, oblig. indemniz. 103 50. Akcje kolei 
półn cno-zachod. (lit. B. Elbethal) 193’— . Losy re
gulacji Cisy — .— . Akcje Banku dla krajów koron
nych 226 80 Akcje Bankrereinu 9 6 — . Rosyjski rubel 
papierowy 118 75. Losy prem. węg. — .— .

4’7 io “/o Renta wspólna — '— . 5°/0 renta austr. 
papier. — -— . 4°/0 renta austr. złota — •— . 4°/° 
renta węg. złota 101'50. 5°/0 renta węg. papierowa 
91 30. Napoleondory —.— . Marki niem. — •— .

Wiadomości giełdowe.
Lwów, dnia 11. sierpnia. (Z Izby handlowej.)

1. Akcje za sztnkę.
płacą żądają

Kolej ffalic. Kar. Lndw. 200 zł. m. k. . . 212-25 215 5 
Kolej Lwow.-Czer.-Jasska po 200 zł. w. a 22 0 — 223 50 
Banku hipotecznego gal. po 200 zł. w. a. 275-— 279-—
Bankn kredyt, galicyjskiego po 200 zł. w. a. — •— 216-—

II. Listy zastawne za 100 złr.
Bankn hipotecznego galicyjskiego 6•/„ . . —•— —•—

5% • • 98 JO 1 0 0 -  
„ „ gal. 5°/0 wyl. 10*/* pr. 101-10 102-—

Bankn krajowego 4, /j*/0 los. w 51 1. . . 92-50 93-50
Towarzystwa kred. galic. ziem. 5% ■ ■ 101-— 102-—

„ kredyt, gal. ziem. 4°/0 . . . 9410 95-10
„ kred. gal. ziem. 5% los. w 37 1. 101-— 102-—
„ kred. g. ziem 4% los. w 41’/j 1- 91-25 92-50
„ kredytowego gal. ziem. 4*/.%

los. w 52 1.................................... 94.20 95 20
„ kred. gal. ziem. 4% los. w 561. 89-40 91-—

III. Listy dłnlne na 100 zł.
Gal. Z kred. włość, w likw. (d. 6 pr.) 34/0 — 55-—
Gal. Z. kred. włość. (d. 5°/0) 2’/.% . . . —•— 48-—
Ogóln. roln. kredyt, zakł. dla Gal. i Bnk.

6% los w 15 l a t ................................— — — ■—
IV. Obligi za 100 zł.

Indemnizacyjne galicyj. 5°/0 m. t .  . . . 103-25 104-50
Kom banku krajowego 5°/0 w. a. I. em. . 99-50 K il .— 
Pożyczka krajowa z r. 1873 6e/0 w. a. . . — ■— 105 — 
Pożyczka krajowa 1883 4 ' / , % ..................... 90-50 91-50

V. Losy.
Losy miasta Krakowa   20-— 22-—
Losy miasta S ta n is ła w o w a ..........................— 34-—

VI. Monety.
Dnkat holenderski  .....................................  5.76 5 86
Dnkat cesarski . . . ! ......................... 5 r8 5.88
N a p o le o n d o r ...........................................................9"72 9.82
Półimperjał r o s y j s k i ..........................................10.11 10.22
Bnbel rosyjski s r e b r n y ...................................... 1-40 1.50
Bnbel rosyjski papierowy ............................. 1.17 1.19
100 marek n ie m - j e k ie h ................................ 59 90 PO 90
Srebro za 100 z łr ............................................... —.—
Kupony w s r e b r z e ..........................  —.— —•—

P rzyjechali do L w ow a
Ania 11. sierpnia 18 8 8 :

Hotel Ż oria  Bom. ks. Sanguszko ze Sławnty. K. 
hr. Badeui z Baska. L Wechtl z Wiednia. F. Hayerfitld 
z Oiford. A Drzewiecka z Bemenowa. H. Polko z Żół
kwi. J. Prenkel z Kijowa. A. Karcb z Witkowie.

Hotel Angielski W. BilewBki z Krakowa, fi. Pu
chalski z Dworzec A. Grand i  Litwy. F. Bartmaóski ze 
Spasa. M. Śliwiński z Nietłnchowa B. Głowacki z N i- 
żankowitc.

Rubryka „ N a d e s ła n e 11 nie pochodzi sd Redukcji, 
która też żadnej odpowiedzialności za nią uie priyjmnje.

Nadesłana

Dr. Wilhelm Rosenheck
adwokat krajowy

otworzył kancelarję w  Dobromilu.

Jeden lub dwóch uczniów 19
niższego gimnazjum lab szkoły realnej zna:dzie 
umieszczenie, dozór nanczycielski i opiekę rodzi

cielską. Bliższej wiadomości udzieli: 
Zawadzki, Lwów, Chorązuzyzna 1. 13.

Mamy zaszczyt donieść Szanownej P. T. P u 
bliczności, że otworzywszy

przy u licy  Pańskiej 1. 17
przyjmujemy wszelkie zamówienia w zakres tego za> 
wodu wchodzące.

Zapewniając z góry za sumienne wykonanie i 
ceny przystępne, polecamy się łaskawym względom 
Szanownej P. T. Publiczności i kreślimy się z wszel
kim szacunkiem

E. Turczyński i L. Tyrowicz.

Dr. A. G O N K A
po odbyciu  specjalnych studjów dentystycznych w za
kładach uniwersyteckich dentystycznych w B e r l i n i e :  

przyjmnje w Bwojem

sm f; €3 Ł i ■-
p r z y  u lic y  K o p ern ik a  1. 5 , IL  p ię tr o  

od godziny 9 do 1 i od 3 do 5.
Wszystkie operacje dentystyczne na żądanie przy czę- 
ściowem lnb całkowitem znieczulenia kokainą lnb gazem 

rozweselającym.

Pierwszy o. k. koncesjonowany i przez Wys. Ministerstwo subwencjonowany

Z A K Ł A D  K R O W I A N K O W Y
pod kontrolą i nadzorem władz zdrowotnych

* \ ^ 7 " i e d . e ń ,  ^  l s e r s t r a s s e  ± S .
Rozsełka codzienna świeżej krowiauki pod gwarancją przyjęcia się.

1648 Hay, lekarz.
Krowianka du szczepienia dwojga dzieci wystarczająca złr. 1.

W jednem z większych miast Galicji z powodn spraw rodzinnych do sprze
dania lub wydzierżiwienia pod bardzo korzyB tnem i warunkami.

H O T E L
prsed trzema laty wybndowany, urządzony z komfortem , bez konknrencji; 
z salą gośeinną, kasynem, bilardem, kawiarnią i restauracją, mieszkaniami, 
staju! , wozownią, z ogrouem owocowym i warzywnym około 4.000 [jj] metr 
powierzchni i kręgielnią, bardzo uczęszczany, w środku miasta, 5 minut od

dworca kolei.
Wiadomości ndzieli z grzeczności pan B. Silbersehntz.

Troppau Herrengasse 31. 1761

HAMBURGSKO-AMERYKJ NSKIE 
TOWARZYSTWO AKCYJNE ŻEGLUGI PAROWEJ.

Bezpośrednia niemiecka komunikaoyja p o cz to w a

pomiędzy Hamburgiem a Nowym Yorkiem
w każdą, ś ro d ę  i n ie d z ie lę ,

pomiędzy H avrem  a Nowym Yorftiem
w każdy w to re k ,

pomiędzy Szczecinem a Nowym Yorkiem
co 2 tygodnie,

pomiędzy Hamburgiem a Indiami Zach.
4 razy miesięcznie,

pomiędzy H a m b u r g i e m  a M e z y k i e m
raz w miesiąc.

Parowco pocztowe tego Towarzystwa dają b ardzo  d ob rą  s p O B o b -  

nośd do podróżowania w k a ju ta c h  i w śro d k o w y c h  p r z e d z ia ła c h ;  
u tr z y m a n ie  w czasie podróży j e s t  zn a k o m ite . •

Bliższych objaśnień ndziela Jeneraln y  ajent dla Galicji 
Jac. K lausner Oświęcim-Brody. „1096“ 1401

Wiedeń — „Hotel Wetropole-c<
Ringstrasse, Franz-Josefs-Quai. Wielki hotel pierwszorzędny,

300 pokojów i galonów (od 1 zł. wyżej), winda osobowa, czytelnia zaopa
trzona w dzienuiKi wszystkich krajów (także i „Gazetę Narodową*), pyszua 
weranda, kąpiele w Dunaju i biuro telegraficzni w notelu. Stacja tramwajo 
przy domu, omnibus hotelowy przy dwercacu kolejowych. Przy dłużs 'j. m 
pobycie pomieszkanie po zniżonych cenach.

1003 L. SPEISER, dyrektor.

C. k. uprzyw. patentowana

przepaska na przepuklinę
b e z  s p r ę i y n  z  p e l o t e n o w y m i  g a z i k a m i .  I

Tą zupełnie nową konstrukcję przepasek H
mogę ze spokojem polecić każrtemn cierpią- 
cemn na przepnklinę (Brnch) nawet tym, 
którzy od d a w n a  i w wyBokim stopniu są H
chorzy, a ciężką pracą obarczeni, jalio naj- H
pewniejszą, najpraktyczniejszą i najdogodniej- H
•zą przepaskę przez wszystkie powagi lekar- w
skie uznaną B

Na jedną stronę za BZtukę 5 zł, 50 ct.. n i obie strony za szln- B
kę 10 zł. Podanie miary : 1. Objętość w okolicy b io d e r  w c e n t im e t r .  B
2. Gdzie leży przepuklina na prawo czy na lewo, czy po oba stronach.
3. Wielkość przepukliny w przybliżenin np gęBie lub kurze iajo, j
wielkość pięści etc. B
O. N en p ert N a ch fo lg er , Bandagenfabrik,

Wltn, Stadt, Graben 29 (im Iunern des Trattnerhofes)
Posyłka z illnstr. sposobem nżycia nskntecznia się za pobraniem B

pocztowem, szybko 1( 31 ^ 9

Pomieszkania:
I. po 3 pokoje, nyża, knchnia, spi

żarka, obszerna piwnioa i strych; tndziel
II. po 2 pokoje, nyża knchnia, spi

żarka, piwnica i strych są zaraz w trzech 
jednopiątrowych wśród ogTdów naprze
ciw s z k o ł y  - w a n g e 1 i c k i e j zbu
dowanych kamienicach na prawo od u li
cy Kochanowskiego do najęcia.

Smal*!*!

Zboże do siewu 1783

| ’ wypróbowane znakomite gatunki ofiaruje najtaniej * |
Alfred. I^assl Tropau

(Opawa

M l
F m

Fum
F o n y
Formy
Formy
zakład

ulica

na staniki, za rzn tk i , sn- 
kii-nki dziecinne, płaszczy
ki, według żurnaln, dopa 
sowane do każdej figury, 
wyciete z bibułki, z obja
śnieniem , wykonywa Za

kład nanki kroju

Mme Marle
po 75 ct. od sztuki. Zam ó
wienia uskutecznia w cią
gu 24 godzin. Z prowincji 
wystarcza nadesłanie do
kładnej miary albo stanika. 
Koszta przesyłki 15 cnt.

nauki kroju damskiego
Sykstnska 31, parter.
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GAZETA NARODOWA z Niedzieli dnia 12. Sierpnia 1888.

5 0 0  m arek  zlotem
gdyby Crćme Grolich nie nsnnęła nieczy
stości naskórnycb, a to: piegów, ostudów, 
opalenia twarzy, zajadów, czerwoności nosa
i nie otrzymała płci de starości białą i mło
dzieńczo świeżą. To nie blansz! Cena 60 
et. Główny skład: J. Grolich, w Bernie 
(Morawa). We Lwowie w apt. Z Ruclcera, 
w Krakowie n W. Redyka, w Rzeszowie 
u J. Schaittera i Sp 1735

I £ T o t x t o ś ć I
Tylko złr. 5'26 kosztuje świeżo wyna

leziony

Wnznetiiffi Bnoitsir
nakręcany bez uszka i bez kluczyka. 
Pięcioletnia gwarancja. — Dodaje się 

prześliczny 
AMERYKAŃSKI ŁAŃCUSZEK  

ze złota double 1715 
Tylko ten zegarek za
stępuje złoty, a to 
przez doskonale ure
gulowanie , w y b o r n y  
chód i wspaniałe wy
glądanie, dlatego też 
zalecamy go wszystkim 
— gdyby się nie po
dobał, zwracamy pie
niądze, nie ma więc 

żadnego ryzyka. Zamawiać za nade
słaniem gotówki lnb zaliczką pocztową 
wyłącznie tylko prd adresem: „Waa- 
renhaua11 zur Monarchie. Wien III. Hin- 
tere Zollamtatrasse Nr. 9 E.

Z l n i a  vszttp rodzain
z prowincji dla Wiednia uskute

cznia punktualnie i rzetelnie 
firma 1724

Speditions-Bureau
w Wiedniu Dorotheergasse Nr. 9

I
I Jubileuszow a

Od godziny 10. zrana do 10. wieczór. 
W s t ę p  5 0  c t.

We czw artek , n iedzielę  i św ięta 80 e t. 
K arty  d la  dzieci 20 ct. w 1702Y S T A W A

i Rotunda Wiedeń P r a t e r
| O d 1 4 . m a ja  do 31. p a ż d z ie r n . 1 8 8 8 .

W ieczorem e lek try czn e  o św ietlen ie .

rzem ysłow a
25.000Główna wygrana

Przemysłowej wystawy LOSY tylko po 50 ct.

J. & S. KESSLER w Bernie
przy ulicy Ferdynanda Nr. 7 — Gn.

przesyłają za zaliczką :

Kupię
100 wagonów desek dębowych w roku 
1889, 0.40 0.100 m. dług. 27 mm grub 
10 do 12 ct. szarek. Płacę ceny wysokie.

ADO LF H E R T L E IN
fabryka parkietów Monachium (Munehen).

1719

B E S K I D
Znakomity Karpacki

Ser owczy
Bryndza l iptawska

rozseła 5 kilo za złr. 2‘16 franko do 
każdej staeji hrabiego Schónborn-Bmh- 
heim, — Centralna mleczarnia w Muuka- 

czn (Bereger Comitat). 1772

Nauczycielka
udzielająca przedmioty szkolne, 
język niemiecki, francuski z 
konwersacją i muzyką, poszu
kuje posady. Adres: Nord.
poste restante. Główna poczta
LWÓW. 1764

Koszule męzkie
białe lnb kolorowe, sztnka i 
la  z ł 180, H a zł. 1'20 |

j Materje kamgarowe fl
|  letnie na nbrania dla panów H  
j w najmodniejszych deseniach f l  

6*b metrów złr. 3. ■

■ Koszule robotnicze
n i z dobrego Oifordu,
|  3 sztuki 2 zł.

H Koszule damskie
z szyfonn tkane 

H 3 sztuki zł. 2'50.

Kalesony dla panów I
z barchanu albo płótna 3 pary 1  

la zł, 2-50, I la  zł. 180  1

Koszule damskie ■
z mocnego płótna, obszyte 1 1 

w rąbki, 6 sztuk zł. 3'25

fl Czapki sukienne
fl dla mężczyzn i chłopców, 
■ 6 sztnk zł. 1'20.

Gorsety nocne
z ehifonn bogate ozdobione, 

3 sztuki zł. 1'80

Skarpetki męzkie 1
białe albo kolorowe w paski 1 

6 par zł. 1'10. Rj

S p o d .r L i c e  1
z surowego Inn, ehifonn i Rouge f l  

3 sztuki 3 zł. f l

ffl Szkarpetki męzkie
Dy wciągające pot jedwabne 
U  12 par zł 1*20.

Fartuchy dla pań
z ozfordu, kratonn lnb suro- 

1 wego lnu 6 sztuk zł. 160

Pledy do podróży
3'50 mtr. długie, 1'60 mtr. sze- B 

rokie, zł. 4'50. I

Pończochy damskie
na drutach robione białe lub H  

kolorowe 6 par zł. 150. f l

I  Materje na Dbrama m ezue
H  modne , na zimę ,
D  3-10 mtr. la  5 zł. 50 et. 
H  H a 3 zł. 75 ct

1 Pończochy damskie
■  wciągające pot, z jedwabiu 

6 sztuk zł. 1 ‘20.

Materje na surduty
wybornej jakości, w modnych 1  

kolorach, 2.10 mtr. 6 zł. 1

Chustki na głowę 9
Mobair we wszyśtkioh farbach fl 

3 sztuki zł. 1*20.

Koszule normalne
i spodnie z czystej wełny sy 
stem Jagera 1 sztnka zł. 3‘50.

1 Foil — chustki
na głowę, piękne desenie 

6 sztuk 1*20.

Reformowana normalna Ej
bielizna (Schweissanger) 1 ko- H 

szala lnb 1 spodnie zł. 2 . B

Letnie Jersey surduclkl 9
czystej wełny, we wszystkich 1  

zolorach, sztnka gładka ł. 2*50 1  
haftowsne po zł. 4. f l

H  Bielizna gumowa
■  2 par manszetów, 2 stojąca 1 
■ 2  wykładane kołnierze zł. 2'50. 1

I Chustki do nosa
I z  kolorowymi brzegami dla pa

nów tusin zł. 1*20 
dla pań tnzin zt 1 .

Wzory darmo i opłatnie
A 1411

M oraw skiej 1773
mi. do umiaszczsnia uzdolnione nauczy 
eielki i rodowitą Francuzkę mmykalną, 
■yminarzystki, poszukuje bon Francuzek.

Rynek 29. pierwsze piętro.

!!Oud świata!!
C. k. wyłącznie nprzyw. prawdziwa ame 
rykańska b łyskaw iczna lam pa bezpie

czeństwa z abntyczaym palnikiem. 
P a te n to w a n a  1 n a g r o d z o n a .

Siła światła 100 
świec normalnych 
światło epokoj 
preyjemae i 

białe.
Gediina 

d w a  o s n t y .

Najlepeze i naj 
tańsze .św ietle  
nie d's weayet

kich lokali 
bez względa 
na gatunek 

nafty.

Illnetrowane aennlki gratis. Medale naj
nowszych lamp etejąoych i wisząeysb. 

Jedyny fabryczny zkład aa całą Enropę 
wyłąezny zakład prawdtiwych amerykań
skich pieców. Wentylatorów i filtrów -  
neassyn do gotowania, prania i ezlifowa- 
nia, roim aitych przyrządów do nżytku 
domowega, kuchennego, dla hoteli, ka

wiarni, goepodaretwa itd.
C. Otton P elikan, W iedeń, właśó.przyw. 
Praterotraesa 76. Pratoretern. Ostrzegam

ęrzed beiwarteściowem nailadownietwem  
ylke te pieey i lampy, które mają napie 
C. Otte Pelikan, są prawdziwe. Naślade- 
rnietwo będzie karene. Liczne pedzięko- 
ranic. Pan J. Pilianter, poeztmietrz i 

ketalista w Jodenbargn piaz.: Nadeełana 
mi amerykańska lampa błyakawicsia jest 
snakomitą. 1770

k a r l s  b a d z k i  e

Najlepszy środek na przeszkody tra
wienia, leniwą wymianę materji i tegoi 
następstwa. Do zażywania na katary żo
łądka i kiszek cierpienia wątroby i żółci, 
w abnormalnem tworzeniu eię tłuszczu, 
tworzeniu się kwasów, polecane ogólnie: 
przez lekarzy w szkatułkach po 60 ct. 
i 2 złr. 1162

Nabyć m ożna: we Lwowie w apte- 
kaoh pp. Beizera, Krzjżanewskiego, P. 
Mikolascha, A. Rappaporta, Z. Ruckera, 
Sklepińekiego , następnie w aptekach : 
B iałej, B ochni, Borysławiu, Brodach, 
Brzeżanach, (Jzortkowie , Chorostkowie, 
Drohobyczu. Jeziernej, Jezierzanach, Ko- 
łomyji, Krakowie, Krynicy, Lisku, Oświę
cimie, Prsemyślu, Przemyślanach, Sam
borze, Sien ewie, Skale, Stanisławowie,! 
Stryju, Szczurowej, Tarnowie, Tarnopolu. 
Zaleszczykach, Zbarażu i we wszystkich 
aptókach Galicji — Centralne źródło 
rozsełki Lippmauna apt. w Karlsbadzie.

90T * S zyb k a  i pew na pdmoo
na cierpienia żołądkowe i tegoż skutki!!

Najlepszym i najskuteezniejszym środkiem do otrzymania zdrowia, 
ozyszcz.nia i utrzymanie czyste soków i krw i, jakotei do pobudz.nia do
brego trawienia jest wszędzie już znany i ulubisny

, Balsam życia dr. Rosa’ego“
T.nże spoźądza się z  najlepszych i  najskuteczniejszych ziół alpejskich  

najstaranniej, jest zupełnie pewnym na wszs kie uciążliwości trawienia, kur
cze żołądkowe, brak apetytu, odbijania stj, napieranie krwi, hemoroidy i t. p. 
Skutk em swej znakomitej skuteczuości stał się tenże pewnym i niezawo
dnym środkiem ludowym.

W ielk a  flaszka k osztu je  1 zł. m ała 5 0  centów .
Tysiąc listów  uznania do przyglądnięcia I 

IF rzestrcgra  11
Celem uchylenia oszukaństwa, iwraca się uwagę każdego, śs każda, 

według oryginalnej reeepty przezemuie samego sporządzona flaszka Balsamu  
Życia  Dr. Rosa’ego jest zawiniętą w niebieski karton, napisem w stronach 
podłużnych. „Dr. Rosa’cgo Balsam życia z apteki pod Czarnym Orłem, B. Fra- 
gn.ra, Praga 205 — 3* zaopatrzony w języku niemi.ckim, oseskim, węgierskim 
i francuskim, i którego czoło opatrzone jest prawnemi markami ochronnami. 

Marka ochronna PRAWDZIWEGO

Balsam życia Dra Rosa’ego
dostać można tylko

w głów nym  składzie fabrykanta 
B . F r a g n e r a

W aptece ped „Ciarnym Orłem*
P ra g a  205 — 3.

W szystkie apteki Lwowa i  kraju, jakoteż w szystkie większa 
apteki austro-w ęgierskiej m onarchii mają na składzie  

Balsam życia.
Tam ie otrzymać; można

Praską Maść uniwersalną domową
środek leczniczy uznany na wszelkie z a p a l e n i a , rany i wrzody, 

tysiącem listów pochwalnych.
Tegoż używa się z pewnym skutkiem na zapalenia, zatrzymanie mleka 

i ztwardzenie piersi przy odłączaniu, na wrzody, k&rbunkuły, wrzody na pa- 
znogeiach, iywe mięso na palcach, na zatwardzenia, napuehnięcie gruczołów 
itp. — Wszelkie zapalenia, etwardnienia i napuohnięcia leczy w krótkim 
ezasi.; lecz gdy wrzód już zacząłby materyzewać, wkrótce naciągnie i wyle
czy eię — Puszka 25 i 35 centów.

E=rzestr©gra I
Ponieważ p r a e k ą  M a ś ć  nniworsalną często 

naśladują, ostrzega się, is  tylko u mnie wyrabia 
■ię według przepisu oryginalnego. Maść jeat tylko  
wtedy praw dziwą  jeżeli żółte matalswe puszki za
winięte są w czerwone przepisy użycia (w 9 języ- 

s»oh) i w niebieskie kartouy — które noszą markę ochronną.

Najpewniejszy i wieloma doświadozeniami wypróbowany środek, leczą
cy tępość słuchu zupełnie. — Flekon 1 złr. 1403

I  O S T E Z B Ż E W I E I
Znany od lat wielu i renomowany

Maezyn wiedeńskiep i imtm oliwią
p rzy  placu H alick im  1. 14.

ma zaszczyt zawiadomić szanowną publiczność, źe nie posiada 
żadnych filii i wyprzedaży nie urządza. 

Wyprzedaże podobne po większej części mają na celu wy
zysk łatwowiernych, dają bowiem za drogie pieniądze towar złe- 
żały i niestarannie wykonany.

Ostrzeżenie to czynimy w interesie Szanownej Publiczności, 
nadmieniając, źe należy się udawać wyłącznie tylko do

znanego
Imm wiedeńskiego i czeskiego oMwia

przy placu Halickim 1. 14. we Lwowie,
gdzie znajduje się wybór znanego z dobroci towaru. 1769

Uztuczna nawozy d" 'TJ,.™'"'""'
KJ z poręczeniem zawartego w nich procentu.

f i C  C o n y  n l a k ł * .  * U |
Przy całych wagenach franco do każdej stacji. Cenniki i oferty na żądanie.

1782 Alfred Rassl Tropau (Opawa).

i i

Bernhard Ticho w Bernie,
1780

Krautinarkt Nr. 18,
rozseła się za zaliczką pocztową :

C łi ia .s t ł r i
z ezystej wełny, w róźnyoh mo

to r a c h ,  t 
10 metrt

dnjch kolorach, podwójna szarekość 
row złr. 8

Czarne Loden
najnowszy artykuł na jesień it im ę  
podwójna szer. 10 metr. zh*. 5*50.

I D E S K U D j E S - A - i m
naj.epszsj jakości 60 cm. izeroki 

10 m. z łr . 2*80.

Ryps wełniany
we wszystkich kolorach 60 centm  

•z«rok. 10 metrów z łr . 3*80.

Kratkowane i paskowane
Materjały na szlafroki

60 centm szerokości, najnowsze 
desenie 10 metrów z łr . 2‘50.

Flanela Walerji
najnowszy wzór 60 ot. szerokości, 

10 ctm. z łr . 4.

Barchan na ubrania
najmadniejsse desenie 10 m z łr . 3’

KOC NA KONIE
wyborny wyrób, 190 et d łeg., 130 

ct. sierskości z łr . 1*50.
Koc dorożkarski

190 cne. długi 130 em. szeroki 
z łr . 2*50.

PŁÓTNO DOMOWE
1 s it 30 łokci */1 z łr . 4*50.
1 s it. 30 lokei */, „ 6*50.

W E B i k .  Z K U JST O *
przedniejsze jak płótno 1 sztuka 

30 łokci • /. z łr . #.

O I K S Z E ^ O Z K I D
prawdziwy, dobry gatunek 1 sztnka 

80 łokci z łr . 4*50.

G arnitur rypaow y
składający się s 2 ksp na łóżka 

i 1 kapy na stó ł * frendslami je 
dwabnemi z łr . 4'50.

G a r n i t u r  J u t o w y
2 kapy na łóżka, 1 kapana stół 

z frendzUmi z łr . 3*60.

Berneńskie resztki
na ubrania zimowe 

•ztueska 3 10 metr. na kemplatne 
ubranie z łr . 5.

Materjał na palto zimowe
resztka 2 10 metrów n* kompletne 
palto ezarne, brotsowe i granatowe 

z ł. 5*59.

Materje na zarzutki
najlepsza jakość, kompletne 

z łr . 7.

K O SZU LE K Ę Z K IE
wyrób własny, białe lub kolerowe 
1 szt. najprzedniejszej jekeici złr. 

1*80. przedniej jakości z łr . 1*20.

K O S Z U L E  D A M S K IE
ezyfonn i płótna e pięknych haf

tach 3 sztuk z łr . 2*5*.

j  P ró ń t i  1 cenniki i m j ł a  się bezpłatnie i ofrankawane
SPlń lA iń lś M lń i ń ł ń l i  W I z *  a a w z ^ a e a sa z  iM M ig ig lń iO t  

* « =

i

EOOOCL
Od  20  l a t  d o ś w i a d « i  o m .  

B E R G E R A
Medyczne mydło dziegciowe

zalecone przez znakomitości lekarskie, i używane w różnyeh państwach 
Europy ze skutkiem na 

■wyrznty skórne w sze lk ieg o  rodzaju,
osobliwie na chroniczne pryezoze, parchy, ostudy i paso- 
źytne wysypki, tudzież na ezerwenośe' nesa, odmrsżenis, 
pocenie nóg, łupież we włosach. — BERGERA MTDŁO 
DZIEGCIOWE zawiera 40 pret. mazi drzewnej i różni eię 
od wszystkich innych tego gatunku mydeł w handlu eię 
znajdujących. -  Dla uniknięcia pomyłek proszę w y r a ź n i e  żądać BER
GERA MYDŁA DZIEGCIOWEGO i uważać na oboczną markę ochronną.

Na uporczywe cierpien ia  naskórne używa się zamiast mydła 
dziegciowego ze skutkiem

„Bergera medycznego m ydła dziegclow a-siarezanego“ 
i wtedy należy żądać Bergera mydła eiarczane-dziegciowego, albowiem 
zagraniczne wyroby imitowane są bezskuteczne.

Łagedniejsze mydło dziegciowe na uiunięeis n ieczystości p łc i, 
na wyrznty skórne n dzieci, tudzież jako daakonały środek kosmetyczny 
do mycia i kąpieli w codziennem użyciu, ełnży

Bergera glicerynowe mydła dziegciowa, 
które zawiera 35 prc. gliceryny i jest perfumowane.

Cena sztuki każdego gatunku 35 et. wraz z broszurą.
Fabryka i główny ekład wysyłek: 885

A p te k a r z  O. H E L L  ft O om p. w  O p a w ie .
Engros dla Lwowa: n pp. aptekarzy: P. Mikolaseba, Zygm. Ruckera.
En detali u pp. aptekarzy: H. Blumenfelda , K. Krzyżanowskiego, 

Jabóba Beisera, L. Frauenglasa, P. G eilhofra, te Brodach  n M. Kulaka; 
w Ceorikowie n L. Noses; to Tarnopolu  n F. Jamrógiewioza, L. Fleiseh- 
manna; w Kopyeeyńcach  w apt. Redera; te Przem yślu  u L, Nahlika I A. 
Mańkowskiego; w Stanisławowie n A. Amirowicza , J. Maoury i A. Strze- 
meckiego, jak również we wezyetkich znaczniejszych aptekach Galicji.

i

ł s c z i o o a i z z ł f t

h Wyciąg bulionowy
m . m\ Tabliczki zupowe m ięsne.

Mąki znpowe z roś lin  strączkowych.
Skład centralny dla Austro-Węgier 

Jasomirgottstrasse 6.
We Lwowie n Karola Bałłabana i Stanisława Markiewicta. 17'0
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P R O S Z E K  Z A M O R S K I
zabija: p lu siw y , pchły, szwaby, karakony, moskale, mnohy, mrówki, 
stonogi, m«i«. w ogóle wszelkie owady z nadzwyczajuą szybko

ści* i pewnością tak dalece, że z istniejącego pokolenia 
owadów ani śladn nie pozostaje.

  1682
Prawdziwy i tanio do nabycia

«r d r  o g e r j i  J .  A tnie la
18, zurn „Schwarzen Hund* Husgasse 18,

(18 Dominikanergasse 13, 11 Ketteugasse 11, w Pradze.
We LWOWIE : Zyg, Rncker* apt. pod Srebrnym Orłem, P. MikoI*»eh 

apt., Alojzy Uflbner drognerja, nlica Karola Ludwika, Józef Hanke skład 
materjałów, J. Beiser a p t , Piotr Geilhofer apt., Karol Baysr ni. Krakowska; 
BIECZ: W. Fusek apt; BIAŁA E. Kruppa, BRODY: W. Landesberg apt.; 
CHODORÓW: 8 t. Daszkiewicz ap t, FRYSZTAK: Jan Zaniewski apt.,
i GRÓDEK pod Lwowem: A. Lippu*, GLINIANY: A. Hełm apt ; JAĘŁO: 
R. Pasch apt., KOŁOMYJA: E. Stenzel apt., J. bidorewici; KOFYCZYNCE: 
M Reder apt.; KOSSÓW: S. Bursa apt., KRAKtłW': Ę. Radler apt.. E. 
Stockmar apt,, W. Redyk apt., K. Wiszniewski apen L. Rosner, apt'; W. 
Krzysztof-wicz, eklad materjałów; A. H aw ełka, KROSNO: Jan Łazarowiez, 
KULIKÓW: B. Misiołek apt., KUTY:Aleks. Zagajewski ap t, NOWY-TARG: 
Ad. Baumann, K. Latier, S. tlolzgrdn; NOWY SĄCZ: T. Grossbard, 8 . 
Lieehtmann, NIEMIRÓW: K. Praedrzymirski ap t, PRZEMYŚL: A. F ali
szew ski, SOKAL: Eug. Wysoozafliki apt., SUCHA: C. Czernicki apt., 
STANISŁAWÓW: A. Beil apt., STARE MIASTO: A. Palneh apt., TARNO
POL: F. Jamrogiewicz apt., E. łran tz , TARNÓW: A. Berger, W. Mildner, 
S. Steiseenberg i M. Adler apż.j WADOWICE: S. Kurowski apt., T. Ranoh- 
berger ZŁOCZÓW: Józef Gold, EYWIEC: M. Pawlnezkiewioz.

W ikt. R ed l

KWIZDY płyn gośćcowy
od wi«ln lat wypróbowany środnk domowy prze«iwk§

gośćcowi, reumatyzmowi i cierpieniom nerwowym.
g T en że b y w a  u ży w a n y  tak że z n a k o m ic ie  d la  w im o e n le -  

n ia  p rzed  i  po p rzed  i  po p r z e b y c iu  w lęk szy eh  w y s lle ó ,  
d łu g ic h  m arszów  i  t .  d ., r ó w n ie  ja k  w  sta rszy m  w iek u  

przy  n ad ch od zącej s ła b o śc i. G

K w iz d y  p ł y n  g o ś ć c o w y  prawdziwy j e s t  do nabycia  
w  o  I - , w o w l « :

hurtownie i  częściowo u ap tekarzy , pp. Piatra Mikolascha, J. Baisara, 
H. Blnusenfelds, J. Gailhofers, K. Krzyżanowskiago, Z Ruckars, A.

Sklepińskiego, J .  Wawiórskitgo.
Prawdziwy do nabycia w  K r a k o w ie : 

hurtownie i częściowo u ap tekarzy , pp. EL M arkiewicza, E. Radlara, 
—  . -  jyks, Ad. Siadieekiago, E. Sebierajikiefe, Ernaita Stockmara4 

Józefa Traucsyóskiigo, Konstantego Wiszniewskiego.
Dziej ozęóciewa w aptekaoh:

Bz..nów, B ełz, Bi»ł» , Bebrka, Bechnia, Belecbew, Borysław, Berezezów, Brzeeke. 
Brody, Brzeżany, Buozaoz, Bursztyn Czertków, Dęhlea, Delina, Drobohyez, Dyaów, 
Gliniany, Głogów, Gródek, Horedeuka, H ueiatyn, Jaroiław, Jaełe, Jeziersany, 
Kołomyja, Koseów, Kroene, Krzeizewioe, Kutty, Lsżajtk , Łeaztyn, Mieioe, Mikn- 
lióce, Milówka, Myślenioe, Nadwórna, Niemirów, Nisko, Nowy 8 aez, Obertyn , Oder- 
berg, Oświęcim, Fodgśrze, Pedhajee, Podwełoczyeka, Preemyśl, Pnem yślany, Prze- 
worik, Radem yśl, Radymne, Rohatyn, R ezdśł, Kożniatów, Rezwedów, Rzeszów, 
Sądowa Więźnia, Sambor, Sanek, Sęaziszew, Skała, Iśkałat, Skele, 8okal, Staąieła- 
wow, Staremiasto, Stryj, Tarnopol, Tarnów, Uhaów, Ulanów, Waręł, Wieliezka, 
Wiśnicz, Wojnicz, Wojniłów, Zabłotów, Zakliczyn, Zaleezezyki, Zkaraś, Zherów, 

Złeczów, Żmigród, Żółkiew, Żurawne, Żywięe.

Główny skład dla Galicji u P. Mikolascha apt.
■ w e  L w o w i e .

Cena flaszk i 1 z łr .  a. w .
Codzienna wysyłka pocztowa za zaliczką przez centralny rozsył- 

kowy sk ład: Apteka obwedowa w Koruesbnrga F ra n c iszk a  Jana  
K W IZDY, c. k. anstr. i król. mus ński nadwaray liwarant.

D o ła sk a w eg o  u w zg lęd n ien ia . Przy kupnie Aaga preparatu 
uprasza się P. T. Publiczność, ałeby żądała Kwizdy płynu gośćcowego 
i na to baczyła, żo tak katda flaszka, jakotei karton opatrzone są po
wyższą marką ochronną. 1510

u ALOJZEGO

ćL o  " w s z e l i D i c ł i

tanie i dobre
Lwów, ulica Karola Ludwika 1.13.

Wydawca i odpowiedzialny redaktor Juliusz Starkel. Papier z fabryki Czerlańskiej. Z drukarni i litografii Pilllera i Spółki. (Telefonu Nr. 174 A).


